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A 
= 
Niespełna miesiąc dzieli 
nas od 1-go Maja. 
Tegoroczny — piąty w Od- 
rodzonej Polsce Ludowej 
I-szy Maj będzie demonstra- 
cią naszej wzrastającej i 


. wzmacniającej się siły. 


Sile tę poteguje fakt, że te- 
goroczne swe święto klasa ro 
bofnicza obchodzić będzie zje 
dnoczona politycznie pod 
mandarami jednej partii — 
przewodniej siły państwa | na 
ródu polskiego — Polskiej Zje 
dnoczonej Partii Robotniczej. 

Siłę tę potęguje śwlado- 
mość 1 poczucie przynależno= 
ści do wielkiego Obozu Poko- 
ju, Demokracji i Socjalizmu 
ze Związkiem Radzieckim na 
czele. Obozu. który zdobywa 
coraz większą przewagę nad 
światem imperializmu, kry: 
su I podżegaczy wojenńvch, 
nad światem agresywnych 
zamów wojennych, w rodzaju 
paktu atlantyckiego. 

Site tę potęguje wzrost świa 
domości i aktywności klasy 
robotniczej | mas ludowych. 
Wyraża ją nowy, socjalistycz- 
ny stosunek do pracy i wla= 
sności społecznej, ruch współ- 
zawodnictwa pracy, który ob- 
dął już blisko milion pracow- 
ników I zrodził tysiące no- 
wych przodowników pracy, u=- 
tmlentowanych organizatorów 
produkcji, będących ostoją roz 
wijajacych się nieustannie w 
naszej gospodarce narodowej 
elementów socjalizmu, 

Siłę tę potęgują glębokie 
przemiany, jakie dokonują się 
wśród inteligencji pracującej, 
która wiąże się coraz bardziej 
1 życiem mas ludowych, Po- 
texuje ją fakt, że wokół klasy 
robotniczej I jej awangardy 
ECEE ZEE ZE e 


-Dlaczego 
Trygve Lie 
milczy? 


Nie był do zbieg okoliczno: 
łe podpisanie paktu atlantyc 


go odbyło się w przeddzień 
otwatcla. sesji Zgromadzenia 
Ogóloego N. Z.. byl to przemy 


ślnie wyreżyserowany trick; 
aby umniejszyć autorytet Orga 
nizacji Narodów Zjednoczonych 
i przeciwstawić jej atlantycki 
klub amerykańskich - satelitów. 
We wszystkich krajach de- 
mokratycznych, a nawet pań: 
siwach atlantyckich- rządzo+ 
nych przez kola reakcyjne. mal 
sy ludowe podniosly swój głosi 
w obronie pokoju i przeciw zał 
mahom na ONZ. 

Wiemy też, że stanowisko toj 


a ONZ, że tego samego zdania 
jóst sekretarz „generalny dr] 
Trygye Lie. Nie jest tajemn 
łe w „zamkniętym gronie" p4 
Trygve Lie „pozwolił sobie" na 
osica krytykę paktu atlantyci 
go, oświadczając wyraźnie || 
bez ogródek, że pakt godzi w 
samo istnienie ONZ i że wi 
mę za obecny slan sytuacji mi 
dzynarodowej ponosi wyłącznie] 
mąd Stanów. „Zjednoczonych 
Powtarzamy, że opinię tę wy- 
powladają p. Trygve Lie i inni 
wysocy dygniłarze ONZ nie 
publicznie, lecz w zamkniętymi 
gronie, f 

Oficjalnie dr Trygve Lie mi! 
czy. 

Ale czy dr Lie 
milczeć? 

Obowiązkiem p. Trygve Lie 
jako sekretarza _ generalnego| 
ONZ wobec instytucj,  któraj 
kieruje, wobec całego świata ' 


ma prawo 


"wreszcie wobec siebie samego 


jako uczciwego człowieka 


jest 
podnieść głos w obronie ON 
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Partia poniesie hasła 1- 


do milicnowych rzesz ludu polskiego 


tia zmobilizuje masy do wal- | 


skupiają się wszystkie postę- 
powe | patriotyczne warstwy 
społeczeństwa, że rozwija 
i pogłębia sojusz robvtniczo- 
chłopski, przybierając nowe. 
wyższe formy bezpośredniej 
łączności politycznej, gospodar 
czej, kulturalnej i technicznej 
fabryk ze wsią. 

Toteż w tym roku Święto 
Klasy Robotniczej obchodzone 
będzie nie tylko, jako jej świę 
to, Tegoroczny 1 Maj będzie 
miał charakter święta ogólno- 
narodowego i ogólnopaństwo- 
wego. 

Wezmą w nim udział: pra- 
cujący chłopi, organiz: mło 
dzieżowe, młodzież szkolna. 
kobiety — milionowe rzesze 
ludu polskiego miast i wsi, 
demonstrującego swe przywij 
zanie | poparcie dla władzy 
ludowej. Będzie to święto lu- 
du pragnącego calkowitego 
Spokoju I poszanowania ładu 
demokratycznego oraz pokojo* 
wej realizacji polityki Rządu 
we wszystkich dziedzinach 
cla państwowego. 

Demonstracja jedności I mo 
cy klasy robotniczej, wałka o 
trwały pokój. o wzmocnienie 
bezpieczeństwa i siły naszego 
państwa, walka o przedtermi 
nowe wykonanie planu $-let- 
niego. o pogłębienie sojuszu 
robotniczo-chłopskiego, walka 
o zdobycie całego młodego: po 
kolenia dla idei budownictwa 
socjalistycznego — oto zasad- 
nicze hasła, z jakimi pójdzie 
nasza partia do mas w kam- 
panii 1-Majowej. 

Przygotowania do l-go Ma- 
ja przejdą pod znakiem wiel- 
kiej kampanii politycznej, w 
czasie której partia poniesie 


pakhi nawet najwyższe kof, 


Zjwadzona tylko 
przeciwko naktow: ailantvekie Adecyzję rządów 


głęboko w masy wytyczne na 
szej polityki wewnętrznej I za 
granicznej, zbilansuje nasze 
osiągnięcia na polu gospodar- 
czym, kulturalnym 1 oświato- 
wym, wyjaśni perspektywy na 
szego rozwoju ku ustrojowi so 
jcjalistycznemu, w którym nie 
będzie wyzysku człowieka 
przez człowieka, w którym 
będzie rósł dobrobyt i szczę- 
jśliwe życie ludzi pracy, Par- 


ję | działalności wroga klasowego, 


WSZYSTKICH, KRAJÓW, ŁĄCZCIE. SIĘ! 


- ORGAN WK i ŁK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ 


ki z wszelkimi przejawami 
usiłującego wywołać zamęt i 
panikę wojenną. 

By tegoroczny 1-szy Maj 
wypadł jak najbardziej impo- 
nująco, by stał się radosnym 
przeglądem naszych zdobyczy 
i osiągnięć, by stał się milio- 
nową demonstracją wielkiej 
konsolidacji narodu polskiego 
i olbrzymiej siły, jaką repre- 
zentuje ta konsolidacja, par- 
tia musi dołożyć wszelkich 
starań, musi uruchomić cały 
swój aktyw, wszystkich swych 
członków do wzmożonej pracy 
politycznej 1 organizacyjnej, 

W kampanii 1-Majowej nie 
może raknąć żadnego 
PZPR-owca. Podstawowe or- 
gabizacje partyjne w zakła” 
dach pracy cz 
winny wydzielić 
bie jak najlic 
uświadomionych 


seł pierwszomajowych do świa 
domości określonej liczby bez 
partyjnych współtowarzyszy 

Czy sąsiadów. Praca ta 
być prowadzona zarów= 
no indywidualnie, jak 1 gru- 
powo, 

Chodzi o to, by każdy akty- 
wista partyjny, jak najściślej 
at się z bezpartyjnymi, 
wnikał w ich bolączki, uczył 
się na gruncie spraw | zagad- 
nień związanych z codzien= 
nym życiem mas, wyjaśniać 
głęboko, zrozumiale | przeko- 
nywująco słuszną politykę na 
szej partii, zwalczać 1 obalać 
perfidną, kłamłiwą plotkę 1 
propagandę wroga. 

Taka forma pracy agitacyj 
nej pomoże naszemu aktywo- 
wi. w. znalezieniu właściwych 
sposobów wyjaśnienia marksi 
zmu — leninizmu szerokim 
rzeszom pracujących, przyczy- 
ni się. dó jeszcze większego 
podniesienia roli partii w po- 
budzaniu twórczej inicjatywy 
mas, 

W wielkim Czynie #9figre- 
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Majowe 


sowym te formy pracy zosta- 
ły zapoczątkowane, Posługiwa 
lo się nimi tysiące agitatorów 
PZPR-owców. 

Doświadczenia te winny być 
wykorzystane w kampanii 
1-Majowej. Organizacje par- 
tyjne winny mobilizować ro- 
botników do dalszego rozwi- 
Jania współzawodnictwa pra- 
cy, do podejmowania zobowią 
zań pierwszomajowych 1 czu- 
wać nad ich wykonaniem. 

We wszystkich zakładach 
pracy, instytucjach 1 wsiach 
winny się odbyć zebrania par 
tyjne, na których omówione 
będą hasła i zadania pierwszo 
majowej mobilizacji mas pra 
cujących. 


majowych, która w odpowie- 
i na apel huty „Kościusz 
ko” objęła cały kraj, wsk 
zuje, jak bliskie są serou Iu- 
dzi pracy hasła święta robot- 
niczego, wysunięte przez na- 
szą partię, Daje to pewność, 
że nadchodzący 1-szy Maj bę 
dzie tak wspaniały, jak nigdy 


Fala zobowiązań pierwszo- || 


— Agencja 
Eleft Ellada ogłosiła listę 
członków nowego tymczasowe- 
go, cządu demokratycznego w 
Grecji, w skład którego weszli 
przedstawiciele partii komunisty 
cznej, partii agrarnej, general 
nej konfederacji pracy i innych 
demokratycznych organizacj 
greckie 

Premierem tymczasowego 
rządu demokratycznego zostal 


Paryż- (PAP) 


dotąd, 


W całym kraju klasa robot- 
nicza przystępuje do Czynu 
Pierwszomajowego, którym 
pragnie uczcić swe święto, 

Łódzkie fabryki włóklenni- 
cze postanawiają także god- 
nie uczcić Pierwszomajowe 
Święto Pracy i Kongres Po- 
koju. W tym celu podejmują 
zobowiązania, które przyspo- 
rzą Państwu więcej tkanin 
najlepszego gatunku. 


PZPB Nr 1 

W PZPB. Nr 1 z konkret- 
nymi zobowiązaniami wystą” 
pił w Nowej Tkalni zespół to 
warzyszki Józefy Sewerynik= 
kowej oraz tow. Florentyny 
Wierszeń. Zespoły te postano= 
wiły w ciągu miesiąca kwiet- 
nia wykonać swój plan pro- 


Międzynarodowe 


Dymitros Par a sekretarz 
generalny Świ 


dukcyjny w 118 procentach i 
podnieść primę do 72 procent. 
'Tkaczka Franciszka Czupry- 
jak, pracująca na 12 kro- 
snach oświadczyła: „Przyrze- 
kam wytężyć wszystkie siły. 
aby jak najgodniej uczcić na- 
sze robotnicze Święto Pracy. 
W bieżącym miesiącu plan 
produkcyjny wykonam w 119 
proc.*. Młodą ZMP-ówka Mi- 
rosława Jarosik, tkaczka na 
12 krosnach zobowiązuje się 
wykonać swój plan w 120 
proc. „Z majwiększą troską 
będę starać się o wysoką ja- 
kość swojej produkcji i chcę 
osiągnąć 73 proc, primy", 
Organizacją ZMP- przy 
PZPB Nr 1 w ramach zobo- 
wiązań 1-Majowych postano= 
wiła: w tkalni wykonać plan 


Nota rządu ZSRR do państw zachodnich 


protestująca przeciw nielegalnej zmianie zachodniej granicy Niemiec 


Moskwa. (PAP) — W. zwią- 
kir z decyzją rządów Wielkiej 
Brytanii, Ślanów Zjednoczo- 


nych. Francji, Belgii Holand 
i Luksemburga w sprawie zmia 
ny zachodnich granie Niemiec 
— ambasador ZSRR w Londy- 
nie Zarubin. złożył na polecen'e 


rządu radzieckiego, w bryły 
m ministerstwie spraw zagra 
nicznych ji not 


epuj 

„Rząd radziecki dowiedział się 
z ogloszonego w dniu 26 mar 
ca br. komunikatu o decyzji 
rządów Wielkiej Brytanii, USA, 
Francji. Belgii, Holandii 1 Lu- 
Jksemburga co do „zmiany 
Ichodniej granicy Niemiec i 
łączenia części terytorium Nie 
miec do Francji, Belgii, Ho- 
landi | Luksemburga, 


iei 


USA, 
Francji 
wyraźnie, iż rządy te „określą 
granice Niemiec lub części Nie 
miec a także ustalą statut Nie- 
miec, lub jakiegokolwiek obsza 
ru, który wchwili obecnej stana 
wi część terytorium Niemiec", 
„Wynika z tego, że zmiana 
granic terytorium niemieckiego 
znajdującego się pod kontrolą 
j4 mocarstw, może być przepre- 
przez wspólną 
ZSRR, USA, 
IWialkini Brvtanii | Francii któ 


Wielkiej 


stwierdza | z 


re sprawują władzę zwierzche 
nią w Niemczech, 

W związku z powyższym 
rząd radziecki uważa za konie» 
czne zakomunikować rządom 
Wielkiej Brytanii 1 Francji, iż 


Ruch chłopski h 


uważa zmiany _ terytorialne, 

przeprowadzone przez rządy na 

zachodniej granicy Niemiec, za 

rielegalne 1 sprzeczne z „De~ 

klaracją o pokonaniu Niemiec" 
5 czerwca 1945 r. 


artuje się w ogn 


Przemówienie sekretarza generalnego ZSCH 


w trzecim 
W obszernym referacie, wygło 
szonym w drugim dniu obrad 
1I Krajowego Zjazdu ZSON. 
gen. sekretarz Zarządu Główne: 
go ZS0h,, poseł Mieczysław Bo- 
dalsiki, omówił osiągnięcia go- 
spodarcze 1 kulturalne, oraz do 
Tobek organizacyjny Związku 
Samopomocy Chłopskiej, który 
— jak stwierdził — zahartował 
się w ogniu walki klasowej, 
Mówen wskazał również na 
braki organizacyjne w pracy 


Sekretarz gencriiny ZSCH o: 
mówił równicz projekt nowegi 
statutu. 
„Pierwszym, 
elemente 
statutu jest 
nie klasowego chn 
ku Samopomocy Chłopsi 
Związek Samopomocy Chłop- 
skiej jest jednocześnie platfor- 
mą ścisłej współpracy członków 
Polskiej Zjednoczonej Partit Ro- 
botniczei. Stronnictwa Ludowe- 


podstawowym 


go i Polskiego Stronnictwa Lu- 
dowego na wsi i jest ogniwem 
mocno wiążącym pracę tych par- 
tli z masami bezpartyjnych chło 
pów i chłopek. 

Nowym elementem w projek- 
cie statutu fest nkreślenie orga- 
nizacyjnych form współpracy 
i kontroli ze strony Związku Sa- 
mopomocy Chłopskiej nad dzia- 
łalnością społeczno + gospodar- 
czą spółdziolni wiej 

Olbrzymia jest rola koła i 


sąsiedz 
kontroli i sprawiedliwego 
ru podatku gruntowego, 

Nie mogą mieć miejsca: takie 
wypadki, jak dzielenia ograni: 
czonej  tlości+ sprowadzonych 
przez spółdzielnię nawozów 
sztucznych po 5—10 kg na ha 
to powoduje słuszne rozgorycze- 
nie wśród chłopów. 

Zarząd i koło gromadzkie po- 


rządu gromadzkiego przy opinio] S 


Analogiczne noty przesłane 
zostały przez ambasadorów 
ZŚRR w Waszyngłonie | w Pa 
ryżu ministrom spraw zagradi- 
cznych Słanów Zjednoczonych 
Francji. 


ju walki klasowej 


posła Bodalskiego — 


dniu kongresu chłopów polskich 


rolnych chłopów w gromadzie 
ziej potrzebuje nawozów 


i pri 
wozów, by prz 
czyło na nawożenie takiego ga- 
tunku zboża, czy okopowych, 
któro szczególnie wymagają za 
silenia nawozami sztucznymi. 

Poseł Bodalski omawia następ 
nie zadania ZSCh, wśród kobiet. 
wiejski 

Sztuczny podział na 
kobiet i zadania mężczy 
Związku Samopomocy  Chło 
musi ulec radykalnej zmi 


zadania 
za W 


nie. 

Doświadczenia wykazuje, że 
kobieta bardziej zajmuje się ho- 
dowią i organizacją gospodar- 
stwa domowego 1 przydomowego, 
niż niejeden mężczyzna, 

Hastem Kongresu ZSCh. 
pracy kobiet winno być: „Spra- 
wy kobiece — sprawami całej 
Samopomocy Chłopskiej, a spra- 
wy Samopomocy Chłopsi 


w 


winny w takim wypadku usta- 


KA. kta snaórńd małą i Śradnia- 


snrawami knbiat wie 


ieh." 


Podżegacze wojenni przy pracy 


Nowy rzad Wolnej Grecji 


mierem z ramienia partii, komu 
nistycznej Janis Joanides, ‘leke 
ministra spraw zagranicznych 
objął Petros Roussos, zaś leke 
ministra spraw wojskowych == 
generał Dymitros Vlantas, 
s.. i 
Paryż (PAP) Agencja Eleftes 
ri Ellada komuni , że sekre 
tarz generalny Komunistycznej 
Partii Grecji Nikos Zacharia 
des mianowany został przewode 
niczącym Najwyższej Rady Wa 
jennej. 


Czyn Pierwszomajowy robotników polskich 


Fabryki, zespoły iprzodownicy pracy godnie uczczą 
więto Pracy i Pokoju 


W 10 proc. i dać 73 proc. pri 
my. 
PZPB Nr 3 

Tow. Józefa Szewczykowa 
odznaczona niedawno Złotym. 
Krzyżem Zasługi, postanowi= 
ła uczcić Święto Pracy zwięk= 
szoną wydajnością swej pro- 
dukcji, podnosząc ją do 120 
proc, Młoda tkaczka Aleksan= 
dra Stefaniak, stojąca na cze= 
le zespołu zobowiązuje się w. 
imieniu swych towarzyszek w 
kwietniu wykonać plan pro= 
dukcyjny w 110 proc, oraz 
wzywa inne przodownice ze= 
społów do wzięcia udziału w 
Czynie Pierwszomajowym. 


ZARŁADY MECHANICZNE 
IM. STRZELCZYKA 
MELDUJĄ... 

Już w ubiegłą niedzielę, a= 
by nie stracić cennego dnia 
pracy, zespół pracowników 
technicznych tow. Michalaka 
dokonał kontroli 15 maszyne 
W dziesięciu maszynach prze 
prowadzono niezbędne remon 
ty. Po dokonaniu reperacji 1 
kontroli maszyn, szereg pra= 
cowników podjęło zobowiąza* 

nia przedmajowe. 

B-osobowa brygada tow. 
Samea oświadcza, iż zwie 
szy wykonanie planu z 108 
do 120 procent. 


Uwaga, słuchacze 
kursu dla korespondentów 
| redaktorów gazetek 
ściennych 

Dziś, w godzinach od 17 


do 18-ej seminarium z 
wykladów tow. Budzyń- 
skiej i tow. Schabowskiej. 
O godzinie 18-ej wykład 
tow. Budzyńskiej pt, „Kla 
sy — walka klasowa”. 
Obecność obowiązkowa 
pod rygorem partyjnym. 
Przypominamy sekreta- 
rzom organizacji partyj- 
nych, że winni zapew- 
nić stawiennictwo wszyst 
kich wyznaczonych przez 
siebie kursantów. 
Wydział Propagandy 
EK PZPR 
i redakcja 
„Głosu Robotniczego” 
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9-ciomilionowa rzesza młodych budowniczych nowej epoki 


Wspaniały przebieg Xl-go Zjazdu Komsomołu. 


Kierownik delegacji ZMP — Morawski o swych wrażeniach z Moskwy 


Moskwa w kwietniu. 

iTrudno w krótkiej roz- 
mowie ująć wrażenia, jakie 
wywarł ną mnie Zjazd Kom 
somołu. — oświadczył dele- 
gat Związku Młodzieży Pol- 
skiej Jerzy Morawski kore- 
spondentowi PAP, 

Zjazd jest wielki, porywa- 
jący i wspaniały. Wielki — 
zadaniami, jakie stawia 
przed Komsomołem i mło- 
dzieżą radziecką, porywają- 
cy swoim entuzjazmem, wia 
rą w niewyczerpane siły i 
mieograniczore możliwość 
kraju radzieckiego, wspania 


dokonały się w Związku Ra-| 
dzieckim. 

* Delegaci z dumą wskazują 
na udział młodzieży w tym 
przeobrażeniu ich ojczyz: 
Żaden inny kraj i żadna in- 
na organizacja młodzież: 


mi 
stały” di 
dadzeckim przy czym 
udziale 0-milionowej 
komsomoleów, 


Główną uwagę Zjazdu 
skupiają zadania na przy: 
ść. W 


ły, bo zgromadził wspania- 
łych ludzi, ludzi nowej s0- 


ła dyskusja nad referatem 
Sekretarza KC Komsomolu, 


republik i kra- 
u Radzieckiego, 
stachanowców,  nowatorów 
stu 


rzy, artystów, działaczy kul- 
turalnych. Ich wypowiedz 
były znakomitą ilustracją 
ogromnych przemian, jakie 


A g gantyczi 


czego i kulturalnego znala- 
zły odbicie w wypowiedziach 
delegatów. Szczególnie dużą 
uwagę poświęcono zagadnie 
niu udziatu Komsomolu w 
ym planie, który 


eg 


przekszta! 


szych okol.c tego kraju. 

Wiele m'ejsca zajął też w 
dyskusji problem szkolenia 
kadr i dalszego podniesienia 
poz'omu nauk”, tak żeby każ 
dy człowiek radziecki uzy- 
kał w niediugim czasie mo- 
żliwość zdobycia wykszta]- 
ceń'a średriego, a w przy 


szt również i wyższego. 
Z przemówień delegatów sta 
le przebijała myśl. że znie- 
sienie różnie między pracą 
umysłową, a fizyczną jest 
nieodłączną cechą ustroju ko 
munistycznego”. 

„W czasie Zjazdu—oświad 
czył następnie Jerzy Mora- 
wsk, spotkaliśmy wielu zna 
jomych przedstawicieli mło- 
dzieży radzieckiej którzy od 
wiedzili Polskę, lub uczestni 
czyli w Międzynarodowym 
Kongrese Młodzieży Pra- 
cującej w sierpniu ub. r. w 
Warszawi: 

U wszystkich, z którymi 
rozmawialiśmy, widzieliśmy 


duże za'nieresowanie życiem 
nowej Polski Ludowej i 


Karód węgierski - swoim wylawcom 


Spontaniczne manifestacje w całych Węgrzech na cześć 


BUDAPESZT (PAPY).-W czwarj 


t4 rocznicę wyzwolenia Węgier 
przez bohaterską Armię Radziee- 
ką, Budapeszt przybrał o 
ny wygląd. Place, na których 
wznoszą się pomniki hohaterów 
mdzieckich, przybrana flagami 
węgierskimi i radzieckimi. Od sa 


pron 


O trwaty POKOJ, 


Bukareszt Orgon Wara 


Nowy Temy numer organu Biu 
Tnformieyjnego — ezaropi- 
pokój, o demo- 


krneję ludową — w dużej 
mierze poświęcony jest walce na 
rodów o pok przeciw 


ko montowanym przoz imperia- 
Jistów blok j y 
zwisszeza pr 
mu paktowi atlantyckiemu. 
Zagadnienin temu poświęcony 
jest artyku wstępny pt, „Potęż 
nieja front walki o pokój i wol- 
nosé, uji jacy istotne ins 


spiritorów paktu atlantych 
acy unrastajy- 
cy stale opó v Europy í 
cułego świata przeciwko próbom 
rózpętania nowej wojny: * 
Wicoprzewodniczący Komuni- 
stycznej Partii Angli — Palme 
Dutt — w artykule pt. „Pakt 
atlantycki — narzędziem impe- 
rializmu amerykańskiego w wal- 
ce o hozemonię światową'* po- 
równyjo wypowiedzi czołowych 
przedstawicieli państw anglo- 
paskich na tomat rzekomo, poko: 
jowego charakteru paktu utlnn 


fyekiego z wypowiedziami Rib 
bontropa, Ciano i pray bitle- 
rowskiej na temat paktu anty: 
komintarnowskiego, wyka 


całkowitą niema) ich zgodność". 


- | zasadniczy bląd faszystów, obli 


Czlonek Biura Politycznego 
KC Partii 
Woch 


o demokrację ludowa! 


Imormacsinegu Faai komunistycznych i Rebulniczych 


nym artykule przedstawia walkę! 
narodu włoskiego przeciwko pak, 
towi atłantyckiemn 
Przewodniczący Związku Pi 
rzy Czechosłowackieh — Jan 
Drda — w artykule pt, „Narody 
świata nie chcą wojny'” stwia 
dza, że imperialiści: powtarzają 


czając mechnuieznie awa siy, 
środki i możliwości na podstawie 
podlegającego ieh kontroli tory. 
torium. Droga wojna świata 

dowiodła błędności takich ohl 
czeń.  Potwierdzajy 
wydarzenia doby obcen 

Problemy ruchu zawódówogo 
w krajnch demokracji ludowej 
omawia. Edward Ochrb, w Att 
kole pt. „Ważne zagad 
chu zawodowego w Palsce'' ora» 
Kiszyniewska, wieeprzewodni 
a Generalnej Konfederacji P 
y w Rumunii, w artykule pr. 
wiqzki Zawodowe Rumunii na 

tapio“. 

W artykule redakeyjoym pt. 
„Klika Tito w obozie imperializ- 
mu** czasopismo, wykazuje klam 
liwość twierdzeń przywódrów ju 
gosłowinńskieh, jnkoby Tugosia- 
wia nadal zmięrznła do sonj 
mu. y 
perializmem — 07) 
kule — nie ma linii pośrednie, 
Można być albo w obozie sot 

na którego czole stoi 
ek Radziceki, alho w obo- 


Tiam 


106 


zie imeperializmi, na którego 
czele stoją imporialiści UBA“. 
Klika Tito wybrała obóz impe- 
rializmu, usiłując dowieść, że % 
pomocą imperialistów anglo-ame 
kuńskich zbuduje rzekomo so- 
izm w Jugosławii. Cena, ja 
"Mito za „pomoc! tę płaci, — 
atwierdza ezusopismo — jost, zna 
na: przejście do obozu imperia- 
lizmu, utrata niepodległości na- 
rodowej i nienchronne przerodze 
nie się Jugosławii w zwykłą rë- 
publikę burżuszyjną, pozostają 
w niewoli imperinlizmu anglo 
ykańskiego. + 

Sekretarz generalny CGT Be- 
noit Frachon w wyczerpującytm 
artylwie omawia źaostrzającą 
się walką klasową we Francji, 
będącą następstwem wzrostu nie 
zadowalenia wśród mas procis 
jących że zgubnej polityki rzą: 
du. 

Nowy numer  ezasopiama „O 
trwały pokój, o demokrację, lu- 
dowąl © przynosi ponadto stre- 
szczenia przemówienia sókreta- 
rza generalnego KÖ WLKZM 
Michajłowa, wygłoszonego prze- 


M 


„| zeń na XI zjeździe Komsomołu. 


Poza tym numer zawiera bo- 
zwłaszcza z kra 
Iwiowej, m. in. 
go 


gatą kronik 
jów demokrac 
notatką o zan g 
Binza Informacyjnego w Relgra- 


szczerą, wielką sympatię do 
naszego narodu. 

Zjazd z uwagą wysłuchał 
przemówień . przedstawicieli 
demokratycznych organiza- 
cji młodzieżowych, przyby- 
łych z zagranicy. Szczególnie| 
gorąco powitał Zjazd prze- 
mówienia przedstawicieli 
wolnych Chin i republikań- 
skiej Hiszpanii, Bardzo ser- 
decznie. okrzykami na cześć 
tewałej naszej przyjaźni wi 
tana była delegacja polska. 
Na Zjeżdzie odczuliśmy mo- 
eniej, niż kiedykolwiek, ja- 
kiego przyjaciela ma demo- 
kratyczna Polska w Związku 
Radzieckim i jak serdeczne- 
go przyjaciela młodzież pol- 


ska ma w radzieckiej mło- 
dzie: (w) 


Armii Radzieckiej 
niego runa liczne rzesze pracują- 
cych gromadziły się. na Placu 
Woln y pamięć żoł- 
nierzy radzieckich poległych w. 
walkach o wyzwolenie Węgier. 

O godzinie IL przybył na Plne 
Wolności prezydent Republiki 
Szakńsih w towarzystwie wice 
ministra obrony narodowej Far- 
kein, Przybyli również cxłonko- 
wie rajdu x premierem Dohi na 
erele, dyplomaci oraz przednia: 
wielele” węgierskiej partii pêncu 
jęcych; wojska i policji. 

Po odegraniu hymnów węgier- 


skiego i radzieckiego wygłosił 
przemówienie mi obrony 
narodowej Nogradi, który o 


świndozył m. „Cztery. Jata, 
które upłynęły od chwili wyzwo- 
lenia, wykazały, że pracujący lad 
węgierskt potrafi żyć w wolno- 
ści danej mu przez Związek Ra- 
dziecki. Obecnie, kiedy pakt 
atlantycki" wykazuje: bozwzględ: 
nile agresywny charakter anglo- 
amerykuńrkiej polityki, możemy 
jak wielkie niebezpie 
czeństwo stanowiłby imperializm 
dla każdego małego naroda jak 
my. a również dla większych wol 


zrozumie: 


TELEPRESS. — Jak dono- 
szą z Waszyngtonu, członek 
Kongresu z ramienia Partii 
Demokratycznej, Mansfield. 
oświadczył, że znaczna liczba 
członków zby Reprezentan- 
tów i Senatu domaga się 080- 
bistego spotkania pomiedzy 
prezydentem Trumanem i Ge- 
neralissimusem Stalinem, ce- 
lem osiągniecia porozumienia 
we wszystkich dotychczas 
spornych sprawach. 

Mansfield powiedział, że 
„pewna liczba kongresmanów 
zwróciła się już do prezyden- 


wraz z gospodarzem napili 


ta z żądaniem spotkania się 


się rozcieńczonego z wodą 


Kongresmeni USA żądają 


nowiqzania bezpośrednich rozmów z Generalissimusem Stalinem 


W. Ażaiew 


Daleko od Moskwy 


— Są uczciwi, prawdomówni, nie znoszą kłamstwa. 
Jeśli im ktoś zrobi coś dobrego, odwdzięczają się sto= 
krotnie. Bardzo przyzwoici z nich ludzie. 

W trakcie opowiadania Rogow podchodził do stołu 
i w roztargnieniu nadziewał na widelec suche włókna 
miesa łosiowego, widocznie w ciągu dnia zapomniał 
o jedzeniu, a teraz poczuł ostry głód. 

— Do pracy idą jak na święto. Połów ryb, budowa 
Klubu lub nowej fanży — wszystko robią wspólnie. Gdy 
patrzę na nich, przyjemnie się robi na duszy. A jeśli 
u mnie na punkcie zachodzi potrzeba zrobienia czegoś — 
na przykład trzeba oczyścić drogę prowadzącą do Adu- 
nu — wszyscy do ostatniego wychodzą, nawet dzieci. 
Gdzieś czytałem. zdaje się u Łopatina — jest taki uczo- 
ny, — że Nanajczycy są narodem leniwym, ńiezdolnym 
do pracy. Co za bzudry! Przeciwnie, bardzo lubią pra- 
cować i aż kipią energią!... y 

Katia póstawiła na stole kwaszone ogórki i dodała 
nieco uroczystym tonem, że pochodzą z własnego ogród- 


spirytusu z małych porcelanowych filiżanek. Rogow 
wziął ogórek i powiedział do Chodżera: 

— Obecnie ten ogórek i inne jarzyny — są zwykłym 
zjawiskiem w naszych osadach. a jeszcze przed kilku 
laty, żeden z 'Nanajczyków nie tknąłby ogórków. pomi- 
dorów lub ziemniaków. Obecnie uprawa roli daje wam 
prawdopodobnie dochody nie gorsze aniżeli połów ryb 
i polowanie — czy tak? 

Nanajczyk kiwnał głową. 

— Jarzyny i hodowla bydła przynoszą nam nawet 
więcej dochodów aniżeli, ryby... 

— A przecież jeszcze niedawno. widziałem na własne 
oczy różne humorystyczne wypadki — wspominał Ro- 
gow. — Nanajczyk w żaden sposób nie mógł zrozumieć 
po co ziemniaki zakapuje się do ziemi. I można było 
zaobserwować, jak Nanajczyk, który zasadził ziemniaki 
slał przez kilka godzin nad zagonem i czekał co z tego 
będzie. Nie doczekawszy się odkopywał ziemniaki 
i z rozczarowaniem stwierdzał, że pozostały bez zmiany! 

Rogow roześrniał się dobrodusznie, a Chodżer, który 
słuchał go z zaciekawieniem dodał: 

— Jeszcze trudniej im było przyzwyczaić się do krów. 

— Doić krowy nikt nie umiał i nie chciał, tego mu- 
sieli się podjąć nauczycielka i lekarz, — dodał Rogow. 


ka. Chodżer powrócił i zaprosił do stołu gości. Inżynier 


— A wtedy kiedy doili, cała osada stała dookoła i pe- 
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Bez granic 


konferencji prasowej, na-|i tytuły, leox o to, że „bezpieczeń 
sępca gen, Marshalla — min,| stwo USA (to znaczy możność po 
„Acheson! — uspokoił zebranych |lifycznej $ gospodarczej ekspan- 
dziennikarzy" oświadezeniem, se| “I mierda sie okreslić kryterium 
NyA rejonów i granie. A więc trzeba 
paktu północnosdtłae | umachiąć to osobliwe „bezpie- 
obejmującego określa: | czeństwo” na.. Biegunie Północ 
ne rejony globu. w afrykańe 
bynajmniej. zmniejszenia się 
teresowania USA 
stwem innych krajów, 
wólności na Plisi 
wym Wschodzie” 
zostawić pola do najmniej kraje  „zasze ich utagą 
watpliwości, min. Acheson do*| znajdowały si siątki ty- 
dał, że. „beźnieczeństwo USA nie| sięcy kilometrów od Stanów Zje- 
da się ókreślić kryteriami rejo:| dnoczonych. 
nów i granic”. llustracją tych| Jeżeli megalomański tupet p. 
uwnurzeń jeste m. in. fakt. że do| Achesona i jego najbliższych bę- 
sławetnedo poktu pólnocno= | dzie rósł nadal w tempie dotyche 
nilantyekiego mają: być zapros: sowym, usłyszymy  żupetne 
ne akie_„półnorwnsatlantvck regoś pięknego dnia o no 
(1) państwn, jok Włochy. Portu: |wych projektach „paktów obron- 
"olia i Hiszpenia (ronkistowska. | nych“ (1), obejmujących już nie 
Ba przecleż nie chodzi o nazwy |tylko kule ziemską, ale również 
planety sąsiednie i cały nais u- 
kład słoneczny w ogóle. Zaś póź 


podpisania 
tyckiego, 


enie oznacza| nym i to Patagonii, 
skim Kongo i na P. 
renejskim, w Turcji 

w szcze | słowem wszedzie, gdzie uzna to 
i Środko:|za właściwe klika amerykańskich 
rystóiw, choćby 


min 


bezpieczeń: 


niej amerykański Departament 
Stanu pocznie „studiować* kwe 
stie czy wypadkiem „bezpieczeń 


stu A nie grozi to bzy owa 
spoza granic tego układu, i przy 
uczonych  ostronomów 


dziecki nie stał na straży pokoju, 
ia py Alemaskowit konse | rozszerzy zakres, moich paktówo 
waptnie wobec _eułego _świata| ng nowe tereny kosmiczne. A 
przygotowań wojennych i gdyby gdsień na Księżycu, na 


pomocy 


przewaga sit moralnych i militar | pf Temose dalo) H JE 
nych potężnego frontu pokoju zc | jog Sa bindar Aae 
Związkiem Radzieckim na czele| pieniay a nuż — gdzieś tam w 


nie hamowała zapędów. imperia- 
lizmu. Miłujące pokój narody 
coraz silniej skupiają sięywokół 
Związku Radzieckiego, poniewał 
przekonały się, że polityka ZSRR 
jest jedynie właściwą dla utrzy- 
mania pokoju i zabezpieczenia 
postępu”. 


międzyplanetar= 
utęsknieniem 
pomoc mar: 


przestworzach 
nych ktoś czeka 
na „acielkoduszną” 
shallowskg.» 

Bo — jak 
Acheson — „ 


powiedział min: 
eczeństtco USA 
nie da się określić kryteriami re- 
p h „| jonów i granic“. Tuk samo, jak 
Na zakończenie uroczystości | tymi kryteriami nie dadzą się 
Prezydent Szakasits w imieniu | opreślić chciwość i cynizm ame- 
Republiki Węgierskiej złożył wie | rykańskich imperialistów. 
miec u stóp pomnika poległych B. D; 


bohaterów radzieckich, poczym | mmm amme 
Robotnik-dyrektorem 


kolejno składali wieńce przedsta 
wiciele rządu, korpusu dyplom 
tycznego, węgierskiej partii pra- w Zakładach Mech. 
cujących 1 Organizacji społecz: im. Strzelczyka 
nych, W Zakładach  Mechanicz- 
W kilku innych „punktach sto- |nych im, J. Strzelczyka w Ło 
licy oran w cnłym kraju odbywa |dzi, odbyła się wczoraj uroczy 
ły się podobne uroczystości, w |Stość preie funkcji W 
Śżęch węgiciki, "|nego dyrektora przez tow. 
których węgierskie rzesze pracu: Wojtanię Wacława. Dotych= 
czasowy dyrektor ob. Olejni- 


jące dały wyraz swej wazięcze 
a bohaterskiej Armii Ra-| czak przeniesiony został do 
arszawy. 


dzieckiej. 
odl Trumana 


ze Stalinem". Jak wiadomo, |średni kontakt, celem osiąg- 


Generalissimis Stalin wielo- |nięcia porozulnienia między 
krotnie wysuwał tego rodzaju | USA i ZSRR. 
propozycje. Ostatnio uczyńł | Amerykańska prasa pomine 


to w odpowiedzi na pytańla, 
zadane mu przez Kingsbury 
Smitha, dyrektora na Europę 
amerykańskiej agencji praso+ 
wej International News Ser- 
vice. 


Wspomniany członek Kon= 
gresu stwierdził również. że 
on i jego koledzy uważają, iż 
było by rzeczą pożyteczną, 
gdyby Truman i Generalisgi- 
mus Stalin nawiązali bezpo- 


czeniem zarówno wypowiedź 
Mansfielda, jak i powyższe żą 
danie kongri jenów USA. 


Referent prasowy prezyden 
ta USA, Charles Rós, zapyta 
ny bezpośrednio o powód mi! 
czenia pri odpowiedział. co 
następuje: „Prezydentowi Tru 
manowi przedstawiane są sta 
le różne wnioski”, 


(lała ze śmiechu. Przez długi czas nie mogli znaleźć 
pastuchów, starcy odmawiali kategorycznie: „Pilnować 
zwierzęta? Kto to widział? Niech idą do tajgi i tam 
mieszkają”. Nie mogli też zrozumieć, że krowy jedzą 
siano ‘Suchą trawę”, a nie jukołę. Niektórzy pod- 
chodzili i karmili krowę suszoną rybą i nie mogli zro- 
zumieć. dlaczedo krowa odwraca głowę. Oczywiście 
wszystko to należy do przeszłości... Teraz żyją po no- 
wem... Ą 

— Sami teraz jesteśmy gospodarzami — ze zdener= 
wowaniem powiedział Chodżer, — Bo nasz naród pra< 
wie wymarł. Po chorobach osady pozostawały puste, 
a ludzie byli tak dzicy, że stali się podobni do zwierząt. 
Szamani i kupcy wyzyskiwali nas. Uczeni przepowiadali, 
że w czterdziestych latach wszyscy Nanajczycy wymrą. 
Pod koniec ubiegłego wieku Nanajczyków było pięć ty= 
sięcy, a w piętnastym roku było już mniej niż cztery 
tysiące. Dopiero posrewolucji naród nasz odżył i zaczę- 
ło nas przybywać. Teraz jest już przeszło pi 
ludności. Nie ma u nas ani nędzy ani epidemii. Posia- 
damy własny alfabet, Młodzież nasza już potrafi czytać 
i pisać, a kilka osób z młodzieży uczy się w instytucie... 

Katia Chodżer uprzejmie częstowała gości, ale ci już 
wstali od stołu dziekujac jej. Wtedy wstał również 
i gospodarz. 


*. d. n) 
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Adam Żebrowski 


ost 


Bekrotars 
Na Krajowej Naradzie 
wie PZPB Nr 1i PSS z 


Oszczędnościowej w Warsza- 
Łodzi przyjęły zobowiązania 


produkcyjne i oszczędnościowe w wyniku realizacji za- 


flań, które postawił przed 


nami Kongres PZPR i w od- 


powiedzi na uchwałę Rady Ministrów o osiągnięcie 


w 1949 r. oszczędności co 


najmniej 115 miliardów zł. 


W ten sposób „Jedynka Bawełniana" i PSS stanęły w 
jednym rzędzie z czołowymi hutami 1 kopalniami, któ- 
re wezwały załogi pracownicze wszystkich zakładów 
produkcyjnych, przemysłowych, państwowych 1 spól- 
fzielczych, transportu, gospodarstw rolnych, przedsię- 


biorstw handlowych, biur 


„ instytucji 1 urzędów do pod- 


jęcia konkretnych zobowiązań produkcyjnych o przed- 
terminowe wykonanie planu, o realizację zadań oszczę- 
dnościowych, o zorganizowanie i rozwój potężnego ru- 
chu współzawodnictwa pracy. 


Ne Krajowej Narady 
Oszczędnościowej padło w 
Łodzi na podatny i przygto- 
wany grunt, Organizacje par- 
tyjne w fabrykach, w insty- 
tucjach 1 biurach żyły tymi 
mgadnieniami już od Kongre 
m, Uchwała Rady Ministrów 
ożywiła obrady organizacji 
partyjnych. Sprawa przybrała 
konkretne formy, padły cyfry 
1 zobowiązania. Do rozważań 
nad możliwościami wcześniej 
szego wykonania planu i zwię 
kszenia oszczędności włączyli 
się bezpartyjni. Zagadnienie 
oszczędności stało się tema- 
tem narad wytwórczych i tech 
nicznych, na zebraniach od- 
działowych dyskutowano wska 
śniki i normy zużycia, wska- 
zywano miejsca rozrzutnej go 
spodarki ! nowe źródła oszczę 
dności. 


Nie więc dziwnego, 1% już 
następnego dnia po zakończe- 
niu Narady PZPW Nr 1, 
PZPDZ Nr 5, PZPB — Pabla- 
nice. PZPB Nr 4, Zakłady 
Mecheniczne im. Strzelczyka, 
Ośrodek Konfekcyjny Nr 4, 
PFSJ Nr 1, Metalurgia w Ra- 
domsku 1 szereg innych za- 
kładów w Łodzi 1 wojewódz- 
twie odpowiedziały na apel 
narady zobowiązaniami idący- 
mi w setki milionów i millar- 
dy złotych. Do 31 marca zo- 
bowiązania konkretne tylko w 
Łodzi podjęło 25 zakładów i 
instytucji. 

Jest to dopiero początek, bo 
cała masa pozostałych zakła- 
dów podejmuje swe zobowią- 
zania, stając do szlachetnego 
współzawodnictwa. 


Podefmowane zobowiązania 
świadczą o tym, jak głęboko 
załoga przeanalizowała pracę 
swego zakładu, jak uwzględ- 
nita specyfikę 1 jego możliwo- 


Przeglądając terminy wyko 
mania planów produkcyjnych 
trzeba stwierdzić, że załogi 
postanowiły wykonać je znacz 
nie wcześniej, niż przewidy- 
wały plany administracyjne. 
Terminy wykonania wahają 
się między 10 października a 
7 grudnia br. I tak np. PZPB 
Nr 1 — wyprodukują dodat- 
kowo — 3 miliony metrów 
tkanin bawelmianych, PZPW 
Nr 2, — 200 tys. metrów tka- 
nin wełnianych, a Wytwórnia 
Sprzętu Mechanicznego — 260 
tiimików ponad plan. 

Wytworzymy zatem dodat- 
kowo millony metrów tkanin, 
kilogramów przędzy, setki ty- 
sięcy sztuk konfekcji, oraz 
sotki maszyn 1 motorów, któ- 
Eh nam tak bardzo potrze- 
a. 


Bardziej  charakterystycz- 
nym jest jednak, że obok zo- 
bowiązań ilościowych, które 
były już podejmowane w ub. 
roku, poczesne miejsce w te- 
gorocznych zobowiązaniach. 
zmalazły zobowiązania, doty- 
czące jakości. Załogi postano- 
wiły produkować nie tylko 
wlęcej, ale 1 lepiej, a posta- 
nowienia te ujęte zostały w 
konkretne cyfry. Załoga PZPB 
Nr 3 np. postanowiła: „Wobec 
tego, że jakościowy plan pro- 
dukcji nie jest wykonywany, 
po przedyskutowaniu tej spra 
wy i zbadaniu przyczyn ni- 
skiej jakości produkcji, na- 
kreślenia środków nieodzow- 
nych dla jej podwyższenia i 
zmniejszenia ilości braków, 
postanawiamy do września br. 
procent I gatunku podnieść 
do planowanej wysokości — 
82 procent, zaś w grudniu 
przekroczyć go o 2 procent. tj. 
osiągnąć 84 procent primy". 
PZPDz Nr 5 zobowiązują się 
na dzień wykonania planu 
rocznego, tj. na 11.X, 48 r. 0- 
siągnąć 98 procent pierwszego 
gatunku. Bardziai szczegółowo 


i konkretnie rozplanowała za- 
gadnienie jakości załoga PZPB 
Nr 1, która postanowiła pod- 
nieść w marcu procent I-go 
gatunku do 70 i zmniejszyć 
braki do 5 proc, w kwietniu 
I gat. do 72 i zmniejszyć braki 
do 4,5 procent, w maju I gat. 
do 74 i zmniejszyć braki do 
4 procent. podnieść w czerw- 
cu I-go gatunku do 76 proc. i 
zmniejszyć braki do 3,5 pro 
itd, by w grudniu osiąznąć 
I-go gatunku do 83 proc. I 
zmniejszyć braki do 3 procent. 


N ajwiększy oddźwięk w zo- 
bowiązaniach znalazło za 
gadnienie oszczędności. „Czas 
skończyć z marnotrawstwem', 
„dosyć rozrzutności" oto 
główny motyw wystąpień licz 
nych partyjnych i bezpartyj- 
nych dyskutantów na zebra- 
niach. Obecni na zebraniach 
mistrzowie oszczędności nie 
tylko deklaratywnie potwier- 
dzili realność przyjętych zobo 
wiązań, lecz zobowiązali się 
czynem udowodnić, że były 
one zbyt małe w stosunku do 
istniejących możliwości. Na 
zebraniach tych przedyskuto- 
wano administracyjne plany 
oszczędnościowe i wykaząno 
ich braki 1 niedociągnięcia. 


Administracyjny plan PSS-u 
przewidywał w dziale tran- 
sportu zaoszczędzenie 2.500.000 
zł, pracownicy tego oddziału 
po przedyskutowaniu podnie- 
Śl tę sumę do 42.000.000 zł, tj. 
9 1580 procent w stosunku do 
projektu _ administracyjnego. 
Ten jeden przykład świadczy 
wymownie o tym, jakie możli 
wości uchodzą uwagi admini- 
stracji, a co potrafią dojrzeć 
bystre oczy pracownika. Nic 
więc dziwnego, że zapoczątko- 
wany przez Zarząd PSS-u 
plan oszczędnościowy na kwo 
tę 86 milionów został po dy- 
skusji podniesiony przez ra- 
łogę do 150 milionów zł, tj. o 
87 procent. 


Administracja Ośrodka Kon 
tekcyjnego Nr 4 projektowa- 
ła początkowo oszczędności w 
skali rocznej na 8 milionów 
zł, a załoga wykazała, że moż 
na zaoszczędzić 107 milionów 
zł, a i to oczywiście nie wy- 
czerpuje wszystkich możliwo- 
ści. Załoga PZPB Nr 3 pod- 
niosła administracyjny plan 
oszczędnościowy z 132 milio- 
nów zł do 265 milionów zł, tj: 
o 100 procent. Załoga Cefebe 
(Centrala Tekstylna — Biuro 
Eksportowe) po zapoznaniu 
się z planem, opracowanym 
przez kierownictwo postano- 
wila podwyższyć zaplanowa- 
ną sumę z 12 milionów do 
13 milionów zł, tj. o 511 pro- 
cent. 


Przykłady można by mno- 
żyć. Podaję tylko najbardziej 
dobitne, ale w każdym planie 
oszczędnościowym administra 
cyjnym znalazły się pozycje, 
które skorygowane zostały 
przez załogę na plus. 

Nic więc dziwnego, że su- 
ma oszczędności z 20 tylko za 
kładów zamiast zaplanowa- 
nych przez administrację 
1.816 milionów, po popraw- 
kach załóg na zebraniach pod 
niosła się do sumy 2.46 mi- 
lionów zł „tj. o 680 milionów 
zł, czyli o około 33 procent 
więcej. 

Podane cyfry obejmują 
wprawdzie tylko 20 najwięk- 
szych zakładów, ale wskazują 
na możliwości oszczędnościo- 
we, istniejące w zakładach na 
terenie Łodzi. Jasne jest, że 
oszczędności te uzyskuje się 
nie przez „zaciskanie pasa“, 
nie przez mechaniczne obci- 


nanie wydatków, lecz przez 
ulepszenie procesu technicz- 
nego, przez usprawnienie pra 
cy, przez uzyskanie większych 
wyników przy tym samym 
nalładzie Środków. „lednvri 


;|nia dla uczczenia święta 1-go 


Komitetu Łódzkiego PZPR do spraw ekonomiczn ych 


odpowiada na apel Krajowej Narady Oszczędnościowej 


słowem przez zastosowanie 
metod socjalistycznej oszczęd- 
ności. 

Tej fali oszczędności towa- 
rzyszy równocześnie wzrost 
nakładów i wydatków na ak- 
cję socjalną, na poprawę byto 
wych warunków klasy robot- 
niczej. Wydatki na cele socjal 
ne wzrosły dla przemysłu włó 
kienniczego z sumy — 1.520 
milionów zł w 1948 r. do 3.337 
milionów w 1949 r., to jest o 
blisko 120 procent. 

Podejmowane zobowiązania 
posiadają dalszą wspólną ce- 
chę — wszystkie obejmują 0- 
kres całego roku. W ten spo- 
sób zagadnienie wcześniejsze- 
go wykonania planów produk 
cyjnych, zagadnienie oszczęd- 
ności przestało być doraźną 
akcją, staje się systemem pra- 
cy. 

W ramach tych całorocz- 
nych zobowiązań załogi podej 
mują na specjalnych lub tych 
samych zebraniach zobowiąza 


Maja, Kongresu Związków 
Zawodowych, lub 22 lipca — 
Święta Wyzwolenia. 

Święto 1-go Maja, Święto 
klasy robotniczej znalazło spe 
cjalny wyraz. I tak załoga 
PZPB Nr 1 postanowiła osią- 
Hnąć na dzień 1 Maja co naj- 
mniej 72 proc. primy i zmniej 
szyć braki do 4,5 proc, Załoga 
PZPB Nr 6 — wyprodukować 
w przędzalniach co najmniej 
— 801.206 kg przędzy zamiast 


wykonać 104,1 proc. planu, na 
przędzalni odpadkowej — 119 
proc. planu, na tkalniach wy- 
konać — 4.000.900 metrów za- 
miast 3.440.674, tj. 108 proc. 
planu. A załoga PZPDz Nr 1 
zobowiązała się zorganizować 
10 nowych zespołów współza- 
wodnictwa pracy, zbudować i 
wyposażyć systemem gospo- 
darczym szatnię dla pracow- 
ników. 

Młodzież zorganizowana w 
ZMP podejmuje indywidual- 
ne i zbiorowe zobowiązania 
produkcyjne pod hasłem Mło 
dzieżowego Czynu Majowego. 
Kobiety postanawiają powiek. 
szyć na 1-fo Maja ilość kobie 
cych zespołów współzawodni- 
ctwa do 600. 

Łódź daje swój wkład w o- 
gólne zobowiązania. Terminy 
wykonania planów produkcyj 
nych, zobowiązania jakościo- 
we, podwyższone sumy oszczę 
dnościowe świadczą o tym, że 
ostateczny ' bilans naszego 
wkładu w ogólnopolską gospo 
darkę będzie odpowiedni do 
ciężaru gatunkowego naszego 
potencjału produkcyjnegi 
handlowego 1 usługowego, 

Oszczędność, socjalistyczna 
oszczędność staje się codzien- 
nym, żelaznym prawem na- 
szej gospodarki. Zgodnie z a- 
pelem Krajowej Narady Osz- 
czędnościowej — wyzyskamy 
wszystkie nasze rezerwy dla 
realizacji planów dobrobytu i 


169.370 kg planowanych, tł 


budowy fundamentów Socja- 
lizmu, 


»||vych. Z Belgii, Holandii 


e 
A 


Z jajkiem do gości | 


Rzecz, proszę was, poniekąd normalna, że zakupując t. zwą 
| 


To 


artykuły spożywcze domagamy się, aby były one ś w do) 
brym stanie i w ogóle, jak to sięmówi, pierwszej jakości. Toteż 
sklepikarze nowojorscy byli niewątpliwie skonsternowani, gdy | 
|przed jakimś tygodniem amerykańscy konsumenci w czasie doko- 
Inywania zakupów objawiali masowo dziwne, że się tak wyrażę, 
gusty. 

— Nie — mówili, kręcąc nosem na zachwalane przez koeóej 
towary — nie odpowiadają nam zupełnie ani te wasze jajeczka 
ani pomidory... | 


— Jakże to tak: nie odpowiadają? — dziwili się i oburzali 
właściciele nowojorskich sklepów spożywczych. — Gospodarkę, 

nożna powiedzieć, amerykańską obrażacie, jajeczka bowiem i po: 
midory mamy na składzie pierwsza klasa i prima sort, świeżut 
kie, czyściutkie, apetyczne... 

— Te iiłaśnie są nam nie potrzebne — oświadczali gromadnie! 
konsumenci. — Prosilibyśmy natomiast o towar możliwie zleżały, 
nie świeży i zasadniczo cuchnący-«. 

— Do konsumcji? — zdumietli się chytreńscy sklepikarze. 

— Nie — wyjaśnili z uśmiechem kupujący. — Nie do kon- 

lecz do owacji. Gości w porcie będziemy witali. Przyjdź. 
ciè — to zobaczycie. 

Ano, faktycznie, było co oglądać. lak port nowojorski portem, 
dawno takiego corsa nie pamiętał, Confetti, można powiedzieć, 
spożywcze, całe molo portowe zasłoniły. Ze zgniłych jajek i pod 
Imidorów. A wszystko na cześć dostojnych gości, wysiadających sel 
statku „Queen Mary": imć Bevina i innych poniterów benelukso-| 
i Luksemburga. 

Powitanie bezsprzecznie znamienne i nie dające się absolutnie 
wytłumaczyć przy pomocy przysłowiowego: „co kraj to obyczaj”) 
Już raczej wyjaśnia je drugie porzekadło: „kogo nie proszą — te. 
go za drzwi wynoszą”. A kogoż chętniej ludność całego świata za 
drzwi radaby wynieść, jak nie wojennych podżegaczy i wrogów po 
koju? I jeśli narazie — mimo swej najlepszej woli — nie może 
tego zamiaru urzeczywistnić, przyjmuje „miłych gości" — zgniłym 
jajkiem i nieświeżymi pomidorami. 


E. TAM. 
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Mistrzowie oszczędności 


Maria Opala 


łkaczka najwyższej 


jakości 
ala i szezupla przesuwa się 
zwinnie wzdluż szeregu 


Jak gospodaruj 

W opinii swych władz i towa- 

rzyszy pracy tow. Krub, kie- 

rownik magazynu mącznego Po- 

wszechnej Spółdzielni Spożyw- 

ców może protendownć do tytułu 
mistrza oszczędzania, 

Dlaczego? Bowiem obowiązków 
swych nio traktuje mechanieznie 
1 nie ogranicza się do wykonania 
podstawowych czynności maga: 


w pierwszych szeregach budowniczych Socjalizmu 


swych 32-ch krosien. I chociuż 
z powagą starej tkaczki pochy- 
la się nad warsztatem” wiążąc 
zerwaną nić, nie wygląda na- 
wet na swe 20 lat. A jednak, 
pomimo, że jest taka młoda i 
mała i mimo, że niedawno pra 
cuje ma tkalni znają ją tu 
wszyscy, I mówią © niej w 
słowach pełnych uznania i po- 
dziwu, Bo Maria Opala — to 
„kaczka najwyższej Jakości“, 
to ta, której produkcja sięga do 
89 procent pierwszego gatunku. 

Smiało rozpoczęła tow. Ma- 
ria, młoda ZMP-ówka swą pra- 
sẹ na tkalni. Z początku 8 kro 
sien, połem 16, a obecnie obstu 
guje aż 32 automatyczne kro- 
sna i dowiodła wszystkim, że 
można przy tym dbać także o 
jakość produkcji. Zupełnie pro- 
ste są metody, jakimi tow. Opa 


przedówiątecznych zapasów nia 
było już gdzie pomieścić) ale wi 
dać, że taki obrót rzeczy bardzo 
nia w smak tow. magnzynierowi. 
„Można by  przecioż znoszczę- 
dzić 

W magazynach czystość wzo- 
rowa. Nigdzie nie widać rozsy- 
panej mąki, dziurawych worków 
itp. Dbają tu o najlepszą konser 
wację towarów i opakowań. 


zyniera — przyjąć, wydać towar 
i właściwie go przechować, ale 
jako dobry organizator przez 
właściwe rozdysponowanie ekip 
robotniczych do czynności zała- 
dunku i wyładunku, właściwe 
ułożenie trasy rozwóżki, likwi- 
dację zbędnych czynności i pra- 


zielni poważne sumy. 
Nie zawsze wszystkie zasady 


stają zrealizowano. Ohcinłby on 
zlikwidować wszelkie marnotraw 
stwo erasu i pracy ludzkiej w 
swym dziale, alo do tego ideału 


o jedno serce 
„Wobec przeładowania ma- 
gazynów odbierających mąkę 
wprost z rampy, musimy wyko- 
rzystywać dla celów składowa- 
nia górne kondygnacje magazy- 
nowe. Mimo windy i dowożenia 


a tym samym ji 
zyć. Wprawdzie ze 
nie miącznym po- 


czynił cukier (którego dużych 


Tow, Kruś objaśnia: „Platformy. 
do rozwózki są czysto, w skle- 
pach też mąka jest odpowiednio 
składowana, niestety, najbar- 
dziej niszczą się nam worki w 
czasio transportu kolejowego 
alo na to nie mamy już wpły- 
wu''. Walczymy i z myszami, 
które niszczą worki, sprowadzili 
śmy koty, pociągnęło to za sobą 
wprawdzie wydatek na mleko, 
ule za to worków myszy nie bę- 
dą nam gryzły, 

Dewizą pracy magazynu jest 
— jak najszybciej towary prze- 
zvaczone do sklepu załadować 
i do punktów sprzedaży dostar- 
czyć. „Nio zawsze z winy maga- 
zynów następuje w zaopatrzeniu 
sieci detalicznej opóźnienie, Za- 
mówienie sklepowego nim do 
nas trafi czasem i kilka dni we- 
druje z biurka na biurko, Nu 
poparcie tych słów przedstawił 
nam dowód rzeczowy. Zapotrze- 
bowanie sklepr, które dopiero 
po 4 dniach trafiło we właściwe 
miejsce, do magazynów. „A 
sklep w międzyczasie stoi bez 
towarów, a to niedobrze. Musimy 
5 to zwalczyć. chać właściwie 


la osiąga swój wysoki procent swą 39-letnią pracę 


Dobry organizator oszczędza 


je w swoim magazynie tow. Kruś 


„primy“: przychodzi wcześnie Krzyż 
do pracy, uważnie przygotowu 
je swoje krosna, a potem już 
bez przerwy czuwa aby wszyst 
kie produkowały gładką, bez 
żadnego „błędu“ tkaninę, Aktyw 
na członkini ZMP wie dobrze, 
že każdy metr „primy“ — to 
włększy dochód da państwa, 
to oszczędność, polegająca ta 
właściwym wykorzystaniu su- 


on Brązowy i Srebrny 
Zasługi. 

Dziś dyrektor przędzalni wska 
zuje nam tow. Graczyka, jako 
jednego z wybitnych racjonalia 
zatorów na swym oddziale. 

— Ech, jaki tam racjonili+ 
zator żachnął się majster 
Graczyk. Poprostu „rzucało się 
rowca. Dlatego tow. Maria Opa|w oczy”, żeby te przystawki 
la jest na tkalni „bawełnianej| przy selfaktorach przesunąć 0 
czwórki" — mistrzynią oszezed| o0 cm. Bo przecież większa 
jest równość biegu maszyny; 
przędza równiejsza i moeniej4 
sza, no i pas mniej się zużywa. 

Tak. Tow. Graczykowi „rztte 


Tow. Graczyk Józeł 
jest 


z PZPB Nr 3 - 
Ter: Graczyk Józef, i; NZ LAY 
chyba jednym z najdłużei|cala się w oczy konieczność 
pracujących w dawnej fabryce] tych zmian, gdyż rozumie, ża 
Gajera, dziś w PZPB nr 8, Za|z malych ulepszeń powsfzią 
trzymał | wielkie dziela, wielkie oszczęda 
mości, ogólny dobrobyt. 
Przesunięcie przystawek przy, 
10 selfaktorach — to podnies'e 
nie o 4 procent ilości primy na 
przędzalni, to oszczędność pa* 
sów transmisyjnych, to 130.000 
złotych oszczędności rocznych. 


Wł. Jochim 


z PZPB Nr 7 ponad 
90 procent wyprzędu 


ow. Jochim przypomina 
skrzętną gospodynię, gdy 
pelna troski obchodzi swoje ma 
szyny. Bo nie tylko trzeba sta 


przekracza to nasze kompeten- 
eje“, 

Oszczędność, to unikanie zbęd- 
nych kosztów. W tym wypadku 
jest to szybki rozładunek wago- 
nów, szybka rozwózka towarów 
i szybki obrót towarów w mia- 
gazynie, Jestekmy świadkari 
jak tow. Kruś daje sobie z tym 
radę. Nadszedł wagon mąki. Po- 
ra dość spóźniona, W magazy- 
nach własnych ciasno, Odbier 
jaca z rozładunku towar okipa 
samochodów nia odwiezie mąki 


do magazynu, lecz dostarczy ją |rać się o to, by nie była 
odrazu do sklepów. W ten spo-|przerw w pracy, i aby równo 
sób uniknie się niepotrzebnej |zwijala się przędza. Dobra 


prządka czuwać musi nad tym, 
żeby przędza ta była jednolita, 
a surowiec wykorzystany do 
maximum. Do odpadków może 
iść tylko to co już naprawdę 
nie nadaje się do produkcji. 

Jak największy procent wy« 
przędu — oto hasło oszczędno« 
ściowe przędzalni. 

„Drogo płacimy za bawełnę; 


pracy, zaoszczędzi czas, paliwo 
itd, 

Obecnie tow. Krus łowi się 
nad właściwym rozwiązaniem 
następującej 5prawy: mąkę do 
sklepów odwożą samochody, na 
których oprócz szofera „jego po- 
moćnika i konwojenta znajduje 
się dwóch robotników, dla rozła- 
dunku. Ten stosunek dwóch lu- 
dzi niezbędnych do wypełnienia | musimy ją umiejętnie wykorzy 
pracy fizycznej na trzech Tidal ja é“ — twierdzi tow „Jos 
pozostałej obsługi wydaje mu przykład innym, 
się niezdrowy, — Nie wiem jo- | j 


m i daje 
należy prowadzić łaką wła« 
szcze jak to zagadnienie rozwią- 
żemy, ale wydaje mi się, żo albo 


Śnie oszczędną gospodarkę sti= 
rowcem. Przede wszystkim w 


pomocnika szofera będziemy mu: | porządku utrzymuje maszynę: 
sieli obarczyć pracą, alb toż|aby kurz nie dostał się do prze 
zlikwidować konwcjenta. Obec | dzy, pilnuje procesu obciągania, 


nego stanu nie można uznać za 
zadawalający. 
Program oszczędności w maga 


słara się, aby jak najmniej 
przędzy pozostało na szpułkach, 
sci w maga | gdy kończy się zwój i pozo- 
zynach mącznych PSS-u nie jest | stałości idą do odpadków. 
wyczerpany. Nad tym zagadnie-| W ten sposób tow. Jochim os 


niem będzie się zastanawiała | siaga ponad 9 
OP e ENAN EINS] saga p 0 procent wyprzę 


«gu na terenie swojej 


taaa 


Traktor dla Wilkowic 


Akcja łączności miasta ze wsią przybiera na sile. Ostatnio 


Związki Zawodowe przekazały Wilkowicom nowy traktor |bezpieczenie 


Poszkodowani z Radzie wińni się zwrócić 


do Głównego KomitetuPomocy dla Powodzian 


W związku z zapytaniem 
skierowanym przez czytelni 
ka do Powszechnego Zakła- 
du Ubezpieczeń  Wzajem- 
nych otrzymaliśmy z oddzia 
łu wojewódzkiego PZUW 
pastępujące wyjaśnienie': 

W odpowiedzi na list 
Wasz z dnia 25 marca u- 
przejmie wyjaśniamy, iż w 
myśl dekretu z dnia 2 sty 
cznia 1947 r. oraz wydane- 
go na jego podstawie rozpa 
rządzenia Min. Skarbu z dn. 
20 kwietnia 1948 r. budowlo 
położone na terenie całego 
państwa podlegają przymu- 
sowemu ubezpieczeniu od 
ognia. Poza tym dekret 7 
dnia 3 stycznia 1947 r. po- 
stanawia iż w dalszym cią- 
dzia- 
łalności Rady Powiatowe 
mogą prowadzić przymuso- 
we ubezpieczenie mienia ru 
chomego (ruchomości rolne 
1 domowe) od ognia, a Rady 
Wojewódzkie przymusowe 
ubezpieczenie plonów od gra 
dobicia. 

Jak więc z tego wynika 
Mbezpieczenia od następstw. 


spowodowanych 
wódź nie ma, a pobierane 
składki dotyczą jedynie u- 
bezpieczeń od ognia w: 


dnie gradobicia. W wypad- |A 


ku zaistnienia szkód od gra 
dobicia względnie pożaru 
dział ubezpieczeń  PZUW 
bezwzględnie  odszkodowa- 
nie wypłaciłby szybko i pun 
ktualnie. 

Pragniemy zaznaczyć, że 
chociaż w myśl obowiązują- 
cych przepisów PZUW nie 
ma obowiązku wypłacania 
odszkodowań za sz spo 


wodowane przez powódź, te 
jednak pragnąc pr: z po 
mocą dotkniętym w ubie- 


głym roku tą klęską dobra 
wolnie wypłacił ze swych 
funduszów sumę 70 milio- 
nów złotych, przekazując ją 
Głównemu Komitetowi Po- 
mocy dla Powodzian. 

Toteż poszkodowani winni 
zwrócić się do odpowiednich 
władz, które w tym wypad 
ku mogą im udzielić pomo” 
cy. 

Oddział Wojewódzki 


przez po- |menta. Do powodzi 


Woj. łódzkie wykonało plan kontraktacji w 100°% 


W dniu 1 kwietnia wojewódatwo łódzkie jako pierw= 


sze na terenie całego kraju 
trzody w 100 procentach, 


Szybkie i sprężyste wykonanie planu zawdzięczać nale» 
ży w pierwszym rzędzie ofiarnej pracy naszego aktywu 


partyjnego i spółdzielczego, 


chłopów o korzyściach nowego systemu. 
Nie zamierzamy jednak spocząć na laurach i 
iaj czas dokonać 


uważamy, że 
osiągnięć i braków w naszej 
oować w przyszłości. 


Wykonanie planu kontrakj, H“ przyczyniły się też orga- 


tacji w tak krótkim czasie 
było możliwe tylko dzięki te 
mu, że chłopi zdawali sobie 
sprawę, iż akcją „H“ to za- 
h przed speku 
lantami i pośrednikami, któ- 
rzy skupując trzodę uhlewną! 
i bydło ciągnęli z tego po- 
Średniętwa olbrzymie zyski, 
rujnując chłopa - producenta 
i okradając robotnika konsu- 
ia akcji 


wykonało plan komtraktnoji 


który potrafi uświadomić 
dlatego 
pewnego przeglądu 
pracy, by tym lepiej móc pra 


nizacje partyjne, które 
wspólnie ze Stronnictwem Lu 
dowym i ZSCh dopomogły 
Gminnym Spółdzielniom w 
organizacji spędów i kontrak 
towaniu trzody chlewnej. Te 
połączone wysiłki dały w wy 
niku to, że nasze wojewódz- 
two łódzkie w kontraktowa- 
niu trzody chlewnej osiągnę- 
ło już przeszło 100 procent 


planu na rok 1949 r. i mamy 


wszelkie dane by plan wyko- 
nać w 200 procentach. 


JAK PRACOWAŁY 
POSZCZEGÓLNE 
POWIATY 
W wykonaniu planu przo- 
dują obecnie takie powiaty 
jak Łęczyca, Opoczno, Ło- 
wiez i Łódź, które przystąpi- 
ły już do wykonania planu 
dodatkowego. Inne powiaty: 
jak, Piotrków, Łask, Brzezi- 
ny również wkrótce przekro- 
czą zakreślone plany pier- 
wotne. Nie wszystkie jednak 
że powiaty należycie zorgani. 
zowały pracę, a szczególnie. 
odnosi się to do Rawy Ma- 
zowieckiej i Kutna, gdzie 
kontraktacja przebiega dosyć 
powoli, Winę za ten stan ree 
czy ponoszą w pierwszym 
rzędzie nasze organizacje 
partyjne, które w sposób nie 


Wy będziecie się uczyli od nas, a myod Was“ 


Robotnicy łódzcy w Lipinach 


Akcja lłącznośi wsi z 
miastem jest nie tylko ak- 
ją zwiasaną z pracami wio- 
s'nnymi w polu, naprawą ma 
szyn i narzędzi rolniczych 
przez robotników z miasta, 
ale obejmuje i prace kultu- 
ralno-oświatową, oraz uświą 

amiającą, prowadzoną 
wśród mało i średniorol- 
nych chłopów, 

Wieczorynki,  wieczornice, 
wykłady i prelekcje, koncer 
ty i filmy, oto co daje wsi 
miasto, Niewątpliwie wkrót- 
ce do miast, do fabryk i 
warsztatów zaczną wyjeż- 
dzać zespoły artystyczne ze 
wsi, co przyczyni się do'zbli 
żenia chłopów i robotników. 
Ożywianą na tym polu dzia- 
łalność przejawia na terenie 
naszego województwa Zwią- 
zek Akademickiej Młodzieży 
Polskiej, organizując Uni- 


Kontraktowanie roślin w Sieradzkim posuwa 


. Powiatowy Zarząd Gmin- 
nej Spółdzielni w Sieradzu, 
wspólnie z Powiatowym Za 
rządem Samopomocy Chłop 
skiej, przeprowadza kon- 
traktację roślin. Dużą trud- 
nością przy przeprowadze- 
niu kontraktacji jest brak 
środków lokomocji, przez 
co instruktorzy mają u- 
trudniony dojazd do odle- 
głych gmin powiatu, które 
mają być również objęte ak- 
cją kontraktacji. Mimo jed- 
nak tych trudności kontrak 
towanie przybiera coraz 
szersze rozmiary. Jeszcze, 


zimą zakontraktowano 141 
ha grochu „Wiktoria”, 6,15 
ha maku, ponad 4 ha fasoli, 
31,39 ha rzepaku, 74 ha ziem! 
niaków jadalnych i 4,25 ha| 
ziemniaków przemysło- 
wych. 

Zarządy dwóch współpra- 
cujących ściśle ze sobą in= 
stytucji dokładają  wszel- 
kich starań, aby usprawnić| 
przebieg kontraktacji. W| 
tym celu dąży się do zwięk- 
szenia ilości środków komu 
nikacyjnych i  wypożycza 
auta prywatne, co umożli- 
wia docieranie instruktorów 


się stopniowo naprzód 


do najbardziej oddalonych 
wsi powiatu. (ch) 


SZKÓŁKA W KŁOPTOWIE 
SPRZEDAJE DRZEWKA 
W związku z tym, że wie 

le gmin powiatu opoczyń- 
skiego zamierza przystąpić 
do obsadzenia dróg drze- 
wami miododajnymi, zwię- 
kszyło się zapotrzebowa- 
nie na sadzonki, Wiel- 
ką frekwencją cieszy się 
szkółka w Kłoptowie w gmi 
nię Wielka Wola, gdzie moż 
na nabywać akacje, klony, 
kasztany, oraz lipy, 


RADVgóbcdaF 


Jedną z zasadniczych czyn 


Zaprawian 
uchroni rośli 
teriału nieodpowiedniego od 


ności o których nie wolno 
nam zapominać, przed wy- 
siewem ziarna to odpowie- 
dnie oczyszczenie materiału 
siewnego. Od tego bowiem 
jak zostanie {o dokonane za 
leży w znacznej mierze 
plan. J 

Przed siewern należy pa- 
miętać o należytym dosusza 
niu ziarna. o przesortowa- 
niu i uwolnieniu od zanie- 
czyszczeń, z nasion, chwa- 
stów, z grudek ziemi itp. 
Czyszczenie ziarna odbywa 
się kolejno, najpierw na 
młynku, gdzie następuje 
pod działaniem wiatru — u- 
sunięcie plew i ziarn słabo 
wykształconych, a przez to 
lekkich. 

Następnym zabiegiem jest 
dokładniejsze czyszczenie na 
wialni, gdzie już występuje 
przesortowanie ziarna na od 
powiednich sitach, zależnie 
od gatunku ziarna i oddzie- 
lenie zanieczyszczeń grub- 
szych, jak grudek ziemi. nia 
sku i nasion uszkodzonych. 

Sortowanie ziarna siewne 


"go na tryjerze vozwala już 


odpowiedniego. 

Przy tak waznym zagad- 

nieniu jak przygotowanie 
ziarna do siewu musimy pa 
miętać, o zaprawieniu ziar- 
na środkami chemicznymi 
na sucho lub na mokro, Tak 
zwana zaprawa lub bajca 
służy do niedopuszczenia 
wzgl. zabicia zarazków cho- 
rób roślin, jak choroba kre 
skowa, śniedź cuchnąca psze 
nicy, głownia pyłkowa jęcz- 
mienią itp. 
Najpraktyczniejszymi środ- 
kami zaprawiania są zapra- 
wy suche, jak „Ceresan* lub 
„Ziarnik”, 

Zaprawiarkę można sobie 
samemu w gospodarstwie 
zbudować, wykorzystując do 
tego celu jakąś starą beczkę, 

rą ustawia się na pod- 
stowie w ten sposób, że śro 
dek jej opierać się będzie 
na osi, a przez obracanie u- 
zyska się doskonały skutek, 
j. znajdujące się wewnątrz 
ziarno w ciągu krótkiego 
czasu zostanie dokładnie wy 
mieszane z zaprawą. 

Dla masowego czyszczenia 


na dokładne oddzielenie ma 


e ziarna s ewnego 
iny uprawne od chorób 


go pszenicy, oraz jęczmienia 
wykorzystać należy istnieją 
ce już przy ośrodkach ma- 
szynowych punkty czyszcze- 
nia i zaprawiania ziarna sie 
wnego. Tam też winni się 
kierować wszyscy rolnicy 
chcący otrzymać zbiory zdro 
wego ziarna. 

Akcję należytego doczysz- 
czenia i zaprawiania ziarna, 
należy propagować, gdyż 
straty, które rolnictwo na- 
sze ponosi, dzięki grasują: 
cym chorobom na roślinach 
uprawnych są b. duże. Po- 
nadto sprawa odpowiednio 
doczyszczonego ziarna i za- 
prawianego, nabiera specjal 
nego znaczenia przy wysie- 
wie materiału siewnego» o 
wysokich wartościach hida- 
wlanych, a więc ziarnie u- 
szlachetnionym, stosowanym 
w tzw. „Blokach Nasien- 
nych". 

Przez dobre czyste i zdro 
we ziarno podniesiomiy 
wydajność z jednostki po- 
wierzchni 1  przyczynimy 
się tym samym do podnie- 
sienia kultury rolnej i zwię 
kszenia dobrobytu rolnic- 


i zaprawiania ziarn= siewne | 


twe E. T. 


wersytety Niedzielne, oraz 
gościnne występy artystycz- 
ne, przy udziale istniejących 
przy fabrykach robotniczych 
zespołów świetlicowych, 

Pisaliśmy już na temat u- 
niwerstytetów niedzielnych, 
nie podając natomiast opi- 
sów takich artystycznych 
występów, Dziś więc z kolei 
zapoznamy czytelników z 
jedną z takich imprez, 

* 


W niedzielę 3 kwietnia 
członkowie ZAMP-u oraz ze 
Społy świetlicowe PZPB — 
Ruda Pabianicka Nr 36 ru- 
szyły `w swój coniedzielny 
objazd. Miejscem przezna- 
czenia była wieś Lipiny w 
powiecie opoczyńskim, 

Wioska położona jest 
wśród pięknych lasów sosno 
wych, nad brzegiem rozle- 
głych stawów, Z daleka już 
było widać czerniejące grup 
ki ludzi z ożywieniem, rozpra 
wiające o mającym się od- 
być występie. Zaznaczyć na- 
leży, że taki „Teatr z min- 
sta pa raz pierwszy miał za- 
witać do Lipin, 

Jadą! 

Nie jadą! — padały co 
chwila słowa, w miąrę jak 
samochód ekipy krył się mię 
dzy drzewami lasu, Wreszcie 
wyrywa się z piersi zebra- 
nych, szczególnie dzieci, we- 
stchnienie ulgi, 

Są! Robotnicy przyjecha- 
li! Na stopniach szkoły na- 
stąpiła serdeczne powitanie 
ekipy przez miejscową lud- 
ność, Zaciokawienie i radość 
malowały się na twarzach 
wszystkich zgromadzonych, 
Dzieci krążyły koło samo- 
chodu, pragnąc ujrzeć przes 


choćby dotknąć potężnych 
rozmiarów bębna lub trąby, 
Wieść o „teatrze“ rozeszła 
się lotem ptaka, ściągając 
zwesząd ciekawych imprezy, 

Plac przed salą teatralną 
wyglądał jak barwna łąka, 
Ludowe stroje kobiet, grają 
ce wszystldmi kolorami i 
barwne odświętne wstążki 
dziewcząt przyciągał oczy, 
Wreszcie drzwi otwarto i ży 
wy, ruchliwy tłum ludzi 
wpłynął do wnętrza. Sala 
musiała by być trzy razy ta 
ka, aby wszystkich pomie- 
ścić, Nie było najmniejszega 
załamania muru, wzniesie- 
nia podłogi, nie mówiąc już 
o drzwiach i oknach, gdzie 
hy nie tleyił zaciekawiony 
do najwyższego stopnia 
widz, Salę szczelnie zapełnia 
ły masy ludzi, trwając w 0+ 
czekiwaniu, 

Te — Józiek — widriałeś, 
jakie miał wąsy i nos? 

Patrz, patrz, jakie suknie 
— odzywały się co chwila 
głosy, gdy przez kurtynę na 
poczekaniu 
dał się widzieć ja 


blerających się artystów i i 


Orkiestra zaczęła grać 
Skoczne kawałki, Pomimo 
tłoku nogi zebranych poru- 
szały się w takt muzyki, 

Nareszcie przed kurtynę 
wyszedł jeden z 4AMP-awców, 
kolega Ostrowski, który w 
krótkich słowach określił 
cel i zadanie ekip objazdo- 
wych, oraz odczytał pro- 
gram imorezy, 

— Przyjeżdżamy tu dziś 
do was po raz pierwszy, ale 
nie po raz ostatni, Będzie- 
my się starali kontakt ton 
utrwalić i wzmocnić. y od 
nas będziecie się uczyć i my. 
od was, Będziemy przyjeż- 
dżąli nie tylko z ekipą arty- 
styczną, jak to ma miejsce 
dzisiaj, ale pomożemy wam 
w zaznajomieniu się z prze- 
mianami, jakie zaszły w ży- 
oiu naszej Ojczyzny, pomo- 
żemy Wam w walce o nową 
socjalistyczną wieś, Ale ta 
pomoc nie będzie jednostron 
na, Wy podnosząc swoją go 
spodarkę, będziecie jedno- 
cześnie pomagali i nam, bo- 
wiem dostarczać będziecie 
do miast wasze płody, które 
umożliwią znowu rozbudowę 
przemysłu i handlu socjali- 
stycznego”, 

Przemówienie kol. Ostrow 
skiego powitane zostało bu- 
rzą oklasków, Snać trafiło 
do przekonania, 

A potem podniosła sii 

kurtyną,. i przed oezami wi 
dzów przesuwały się nume- 
ry barwnego programu, mą 
lując na twarzach widzów 
to radość, to głęboką zadu- 
me w miarę, czy to był ta- 
niec rosyjski lub marynar- 
Ski, czy też śpiew ~olowy 
utworów Moniuszki, 
Ale szczyt powodzenia o- 
siągnął skecz pod tytułem 
„Gospodarz to ja“, Nieustan 
ne brawa były najlepszym 
obrazem nastroju wśród xe- 
branych na sali, 

Ma rację Maciek — twier 
dził jeden ze starszych go- 
spoderzy, mówiąc o 1keji 
w sztuce „Gospodarz to ja“ 
— podkręcając wąsa — zaw 
sze tak jest, jak chłon daje 
sie wodzić babie za nos, 

Po raz pierwszy da nas 
przyjechał „teatr” my 
nigdy jeszcze czegoś takiego 
nie widzieli — mówili chłopi, 

A ZAMP-owiec z Lipin, 
stojący blisko sceny ode- 
zwał się — i my musimy 
zorganizować taki -espół, 
który pojedzie do miasta... 

Przedstawienie zakończo- 
na zbiorowym odśpiewaniem 


odjeżdżającymi artysteami— 
robotnikami, 

Dziękujemy wam za pięk- 
ne chwile — dziękujemy za 
przedstawienie padały 


sta, 


abrrrki. a ręce długo, długą 
xiwały na pożegnanie, J. $. 


właściwy i zbyt biurokrątycz 
ny podeszły do sprawy kon- 
traktacji. 

Organizacja rawska i kut- 
nowska winna brąć przykład 
dobrej prący z powiatu lę- 
czyckiego czy opoczyńskie- 
go. Tam nie czekały aż chłop 
przyjdzie sam do gminnej 
spółdziemi  zakontraktować 
tueznika, a sami poszli na 
gromady, od demu do domu, 
wyjaśniając włąściwy cel u- 
chwały Rady Ministrów, w 
sprawie akcji „H“. Czy przy 
czyny słabej pracy w akcji 
kontraktowania w powiecie 
rawsko-mazowieckim czy 
kutnowskim wynikają może 
z tego, że chłopi w tych po- 
wiatach nie posiadają po- 
trzebnej ilości świń do kon- 
traktacji? Sytuacja przedsta 
wia się odwrotnie, gdyż po- 
wiat rawsko-mazowiecki 
słynie z rozwiniętej hodowli 
trzody chlewnej, Przykładem 
tego mogą być spędy na te- 
renie powiatu rawskiego, a 
przede wszystkim ostatni 
spęd w dniu 29 marca br, w 
Rawie Mazowieckiej, gdzie 
zakupiono 184 tuczników, 
przeciętnej wagi 150 kg jed- 
na sztuka, 86 cieląt i 23 kro 
wy ha rzeż. 


ŚWIĘTY BIUROKRACY 
NIE SPI 

Trzeba jednakże stwier« 
dzić, że organizacja spędów 
w Rawię Mazowieckiej ma 
duże niedociągnięcia. Skup 
dokonywany jest od godzą 
8-mej a kasy wypłacają na- 
leżność dopiero po %-ej. 
Wskutek czego tworzy się 
przy kasie kolejka i chłopi 
są niezadowoleni. 

Druga sprawa to zbyt biu 
rokratycznie ujęta kontrola 
krów przeznaczonych na 
sprzedaż. Chłop chcący sprze 
dać na spędzie krowę musi 
„polotoć" z 5—8 km od jed- 
nego urzędu do drugiego, by 
wreszcie otraymać potrzebne 
zaświadczenie, 


POMOC 
WETERYNARYJNA 

Trudno w jednym artyku- 
le poruszyć wszystkie zagad 
nienia wiążące się z akcją 
„H“, ale na jedną sprawę na 
leży zwrócić uwagę, 8 miano 
wicie nie wystarcza, że sztu- 
ką zostałą zakontraktowana 
musi dbać i oto by w swoim 
czasie trzoda była dostarczo 
na, To zaś wiąże się z ko- 
niecanością należytego zorga 
nizowania pomocy weteryna- 
ryjnej. Stąd bardzo ważnym 
palącym problemem jost za- 
gadnienie przeszkolenia 
przodowników  weteryna- 
ryjnych, tym bardziej, 
że znajdujemy się w okresie 
wiosny i wskutek ciepła ma- 
my już sygnały rozszerzania 
się różycy wśród trzody 
chlewnej. Przeszkolenie przo 
downików weterynaryjnych, 
usprawni pomoc i zapobieg= 
nie rozszerzeniu się tej groź« 
nej choroby, gdyż szczepio* 
nek posiadamy pod dostat- 
kiem, trudności zaś polegają 
na tym, że nie posiadamy do- 
statecznej ilości ludzi, któ 
rzy by po przeszkoleniu mo- 
gli dokonywać szczepień ©- 
chronnych. 

Organizacje partyjne win- 
ny bacznie obserwować roz- 
wój akcji „H“ ha swoim te- 
renie, i wszystkie błędy spo- 
strzeżone natychmiast likwi- 
dować, zaś wszelką akcję 
czynników wrogich paraliżo- 
wać na miejscu, Należy przy 
tym pamiętać, że najmniej- 


hymnu młodzieży demokra- |szą usterka o ile ona jest dò- 
tycznej. „,_ |konywaną systematycznie, 
Ludzie z żalem patrzyli za| może spowodować _ nieobli- 


czalne szkody, a zadaniem 

naszym jest, ażeby tych uste 
rek było jak najmniej, 

Kierownik działu rolnego 
WK PZPR 

Bukowski Roman ' 


` giczny. 
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Straż F..arna 10-72 
Bznital św. Trójcy 10-70 
_ Pogotowie lekarskie nocne ni 
Balina 45, tel 10-04 
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Redakeja i administracja 
„Głosu Piotrkowskiego” 
Piotrków, Al. 3 Maja 4, In- 
teresantów przyjmuje R 
codziennie (prócz niedziel i 
świąt) od KORA 15-d0 18. 


P="dztelnia „łom Piotrków 
ego“ ut, Słowackiego Nr 
16, Tel. 15-40, 


Publicz, 


Nową ludową  spółdziel 
czość chłopską powołał do 
życia pierwszy Kongres 
Zw. Samopomocy Chłop- 
skiej w Lublinie w grud- 
niu 1944 r. w swoim „Orę- 
dziu do chłopów" postana- 
wiając, że w każdej gminie 
ma powstać gminna spół- 
dzielnia samopomocowa, ja 
ko podstawa podniesienia 
dobrobytu chłopów, i roz- 
woju kulturalnego i mate- 
rialnego wsi. Pierwsze gmin 
ne spółdzielnie powstały w 
styczniu 1945 r. 

W ciągu pierwszego 1945 
r. powstało 784 gminne spół 
dzielnie, na koniec 1946 r. 
liczba ich wzrosła do 1,654, 
by dojść w końcu 1947 r. 
do liczby 2.497, a więc do 
osiemdziesięciu paru pro- 
cent ogólnej liczby gmin. 


Reakcja zwalcza spóldziel- 
nie Samopomocy Chłopskiej 

Nie były łatwe te pierw 
sze lata budowania spół- 
dzielczości 
wej, Reakcja z całą wście- 
kłością podjęła walkę z pow 


samopomoco- |; 


stającymi gminnymi spół- 


lnterpelacje nószych. Czwtelników 


Trochę arytmetyki 


czyli co oznacza strata 5 minut 


Smnowny Towarzyszu Rej 
<daktorze! 

Obecnie cała klasa robotni | 
czą przystąpiła do wzmożo- 
nego oszczędzania 
dym odcinku życia gospodar 


czego, W związku z tym, na- zakończeniem pracy pra 
leży większą niż kiedykol- | wszyscy pracownicy, a ješt 


Młodzieżowe brygady współzawodnictwa 


przy szwalni „Piotrkowianka* 
Na ostatnim zebraniu człon | nia szkoleniowe. 


kowie Koła ZMP przy szwaj 
ni „Płotrkowianka” obrado- 
wali nad przystąpieniem do 
współzawodnictwa i oszczę- 
dzania, Oszczędzarie polegać 
będzie na zmniejszeniu ilo- 
ści połamanych igieł, mniej- 
szym zużyciu. światła elek- 
try, znego oraz mniejszym 


W toku dalszych narad 
ZMP-wcy stwierdzili, że na- 
leży podnieść poziom ideolo- 
W związku z tym 
postanowiono częściej ni: 
dotychczas odbywać zebra 


| kowite wykorzystanie 


na każ- |sja* na oddziale Szlifierni i 


wiek zwrócić uwagę na cał- 
dnia 


roboczego, 
U nas w hucie „Iorten- 


Sortowni na 5 minut pa 


gą i szkoleniem mlodz. eżow= 
cy nie zaniedbują jednak od 
cinka kulturalno-artystycz- 
nego. 

W najbliższych dniach zor 
ganizowana zostanie sekcja 
dramatyczno-kulturalna w 
świetlicy zakładu. Projektu- 
je się również otwarcie kur- 
su dla analfabetów. Ambi al 
buwiem młodzieży jest nie“ 
tylko samej być należycie 
uświadomioną, ale również 
uczyć starsze pokolenie, któ 


GŁOS PIO 


m 


dzielniami samopomocy 
chłopskiej. 
Wsteczne, błędne kon- 


cepcje i teorie o neutralno- 
ści politycznej i odrębno- 
ści ruchu spółdzielczego 
sprawiły, że gminne spół- 
dzielnie pozbawione były na 
leżytej opieki. 

W takich warunkach dzia 
łącze ZSCH z całą ofiarno- 
ścią, z twardą wolą i z bo- 
jowym zapałem szli poma- 
gać chłopom w łamaniu 
przeszkód, w _ przezwycię- 
żaniu wszelkich trudności 
przy zakładaniu gminych 
spółdzielni. 

Zakończeniem tego pierw 
szego etapu walki o miej- 
sce gminnych spółdzielni 
na wsi była uchwała Rady 
Głównej Związku Rewizyj- 
nego Spółdzielni w lipcu 
1947 r., uznająca gminną 
spółdzielnię za podstawową 
komórkę organizacyjną spół 
dzielczości wiejskiej oraz 
łączenie powsze- 
chnych spółdzielni spo- 
żywców na wsi z gminny- 
mi spółdzielniami. 


ich przeszło 360, są już go- 
towi do wyjścia, Tak więc 5, 
a nawet więcej minut przed 
dzwonkiem, maszyny już są 
nieczyńne, 

A teraz trochę arytmety- 
elki, Jeżeli przyjmiemy,, że 
przynajmniej 300 robotni- 
ków nie wykorzystało 5 mi- 
nut czasu produkcyjnego, te 
czyni to razem 1500 minst 
czyli 25 godzin dziennie, A 
przecież wszyscy mają placo 
ne za pełne 8 godzin, Jeżeli 
przeciętna płaca za godzinę 


Robotnicy Fa 


pos adają dobze wyposażoną bibliotekę 


Mimo trudnóści, jokie sprawiał 
brak odpowiedniego lokalu na świe 
Hic, życie kuliuralnosoświatowe 
wśród robotników Fabryki Sklejek 
stale się rozwijało, Szczególniejsze 
zainteresowania robotnicy wykazy- 
wali biblioteką; Dlatego też kiero- 
wnicy świetlicy | Wydztał Socjal- 
y dokładali wszelkich starań, a- 
hyla ona należycie zaopatrzo- 
na. Obecnie hiblioteka ta jest Je- 


młodzież. 


dną z najlepiej wyposażonych 


Ze sportu 


Z ostatnich rozgrywek piłkarskich 


Ostatni tydzień obfitował 
w wiele rozgrywek sporto- 
wych W ubiegły czwartek 
TUR Piotrków oddał 3 bram) 
ki „Concordii“ IB wolkowe 
rem, spóźniając się na bo- 
isko. W tym samym dniu 
Tożegrany między Włóknia 
Tzem z Bełchatowa a Gwar 
dią inecz zakończył się Wy- 
graną Włókniarza 3:2. ZZK 
Wygrał z Tomaszowską Le- 
chią w stosunku 5:1. 

W sobotę grając o mi-i 
strzostwo klasy C Zryw po- 
konał ZZK w stosunku 3:1 

W ramach niedzielnych 
rozgrywek o mistrzostwo 
klasy A Concordia wygrała 
z Tomaszowianką w stosun- 
ku 5:2. Dla Concordii bram- 
ki zdobyli Jędrzejczyk II. 
Setorek II i Dawidowicz. — 
Dla Tomaszowianki 2 bram- 
ki zdobył Pietruszczak. 

Ostatnio bardzo często zda 


rzają się wypadki nieprzyby 
wania na zawody sędz.ów, 
co dezorganizuje prace po- 
szczególnych klubów raraża 
ljąc zawodników i publicz- 
ność ną stratę czasu i inne 
konsekwencje. Taki godny 
ubolewania ypadek miał 
miejsce na niedzielnym me- 
czu Concordii w Tomaszo- 
wie. 

Tym razem swój sporto- 


wy obowiązek zlekceważył | s 


ob. Olejnik z Łodzi. Wraz z 
zawodnikami poszczególnych 
k.ubów i publicznością spor- 
tową apełujemy do Okręgo- 
wego Związku Piłki Nożnej 
o wyciągnięce konsekwen- 
w drodze służbowej w sto 
u do nieobowiązkowych 
ziów. 

Rozegrany 0 mistrzostwo 
klasy B mecz między Con- 
cordią I B a Tomaszowian- 
ką zakończył się wynikiem 


sur. 
SĘ 


remisowym 2:2. Obie bramki 


dia klubu 
zdobył Szule. 
Dzięki pokonaniu MKS-u 
w stosunku 2:1 przez Gwar- 
dię ta ostatnia wysunęła się 
r: trzecie miejsce w tabeli 
klasy B. Zaznaczyć należ 
że obie drużyny Gwardii 
zwyciężyły w tym samym 


piotrkowskiego 


stosunku. Obecnie Gwardia 
pozbawiona jest 5 swoich za 
wodników, 


co w znacznym 
ia jej siły. Za- 

: Cielas, Karoliń- 
lak, Urbaniak i Ka 
a stoją pod zarzutem je- 
dnoczesnej przynależności do 
dwóch klubów. 

Zarząd Gwardii już 3 mie 
„iące po zawieszeniu tych za 
vodników złożył odpowied- 
nie wyjaśnienie jednak do- 
tychczas nie otrzymał żad- 
rej odpowiedzi, na skutek 
czego 5 jej zawodników nie 
może brać udziału w roz- 
grywkach. 


TRKKOUWSKEI 


W interesie mas średnio i małorolnych chłopów 


Spółdzielczość wiejska realizuje nowe zadania 


Z przemóuienia tow. Pszczólkowskiego na I Zjeździe ZSCh 


Gminne spółdzielnie / 
zdobywają należne miejsce 


Rozpoczęta w lipcu 1947 
r. akcja łączenia gminnych 
spółdzielni z 4 tys. spółdziel 
ni powszechnych na wsi 
stworzyłą nowe, lepsze wa- 
runki rozwoju spółdziel- 
czości samopomocowej na 
wsi, wyznaczała jej właści- 
we miejsce, nie usuwała jed 
nak tych wszystkich bra- 
ków, jakie gminne spół- 
dzielnie odczuwały w zakre 
sie pomocy organizacyjnej, 
gospodarczej i finansowej. 
Zmiana tej sytuacji nastą- 
pić mogła dopiero po prze- 
budowie całej struktury 
spółdzielczości po przezwy- 
ciężeniu wszystkich wstecz- 
nych teorii o neutralności 
politycznej spółdzielczości i 
jej odrębności, o „rzeczypo 
spolitej spółdzielcza“. Do- 
piero przyjęte na II Zjeż- 
dzie dawnego ZGS „Spo- 
łem“ w listopadzie 1947 r. 
zasady przebudowy struktu 
y spółdzielczości i rozpo- 
te na ich podstawie w 
yczniu 1948 r. organizowa 
3S | wreszcie powo- 

4i Centra 


wynosi na tych oddziatach 
około 60 zł, to czyni to 
1.900 zł, dziennie, Pomnożo- 
ne to przez 24 dni rohocze 
w miesiącu, wyniesie kilka- 
dziestąt tyt'scy złotych, 
Należclo by. aby Rada Za 
kładowa, Dyrekcja i Partia 
na fakt ten zwrócily uwagę. 


Pracownik 


Huty „Hortensja 
P. Ch, 
nazwisko znane t3- 


bryki Sklejek 


wśród innych biblioteczek fabrycz- 
nych w Piotrkowie, Robotnicy z du 
mą ozńajmiają nam, że posiadają 
juł znaczny „dział literatury mark- 
sistowskiej. 

Oprócz czytelnictwa nalnżycie 
rozwija się również sekcja drama- 
tyczna i chór. Parę razy w miesią. 
cu wystawia się tutaj jakąś sztucz. 
ką teatralną, często odbywają się 
występy chóru, 
Obecnie w związku ze zbliżającym 
się otwarciem nowego lokalu dwie- 
tlicy rohotnicy postanowili rozsze: 
rzyć jeszcze działaność poszcze- 
gólnych sekcji. W związku z tym 
wezwano do współzawodnictwa 
świetlicę Zakładów Drzewnych na 
Buqaju, 

Rabotnicy Zakładów Drzewnych 
chętnia to wezwanie przyjęli 1 obec 
nie załogi obydwu zakladów ze 
szczególnym zainteresowaniem śle 
dzą! przebieg tego współzawodnie- 
twa. (M K} 


W piotrkowskiej 


Zbiornica Złomu w Piotr- 
kowie powstała dopiero we 
wrześniu 1947 r, Z początku 
akcja zbierania odpadków nie 
dawała należytych rezulta- 
tów, gdyż do końca roku 
odesłano zaledwie 4 wagony 
odpadków. Zupełnie inaczej 
nrzedstawia się sprawa w r. 
1948, w którym to zbiornica 
przesłała naszeniu przemy- 
słowi 56 wagonów różnych 
odpadków. jak szmaty, pa- 
pier i kości, 

Najpoważniejszym dostaw 


li Rolniczej Spółdzielni „Sa 
mopomoc Chłopska" stwo- 
rzyło warunki dla pełnego i 
szybkiego rozwoju spółdziel 
czości samopomocowej. 
Gminne spółdzielnie sta- 
ją się poważnym  narzę- 
dziem walki „ze spekulacją 
i wyzyskiem na wsi. stają 
się poważnym czynnikiem 
pomocy małorolnym i śre- 
dniorolnym chłopom. 
Bardzo ważnym odcin= 
kiem pomocy  małorolnym 
i średniorolnym chłopom, 
szczególnie skutecznym na- 
rzędziem walki z wyzys= 
kiem kapitalistycznym na 
wsi, są spółdzielcze ośrodki 
maszynowe (60M) M 
rozpoczał organizację $ 
gminnych  spółdziel- 
947 r. Pod koniec 
tego ri było zorganizowa 
nych pierwszych 405 SOM, 
Na 31.12.1918 r, istniało już 
2.022. 
W przygotowaniu spółdziel 
czych ośrodków maszyno* 
wych dọ siewów wiosen- 
nych ogromną rolę odegrała 
akcja łaczńości miasta ze 
wsią, odegrały ekipy robot- 
ników fabrycznych, wyjeż- 
dżających do poszczególnych 
SOM w celu pomócy w re- 
montowaniu i przygotowa- 
niu maszyn do robót wiosen 
nych. 


Akcja łączności miasta 

ze wsią. 

Początkowo ograniczano 
się wyłącznie do pomocy te 
chnicznej która jednak szyb 
ko przybrała formę łącznoś 
ci miasta ze wsią, nie tylko 
w dziedzine pomocy techni- 
cznej, lecz również w zakre 
sie wymiany kulturalno - 
oświatowej, polityczno - spo 
lecznej itp. 

Gminne 
są podobne dzi 
sprzed 2—3 lat: 

Dlatego też nie wystar- 
czają już dzisiaj dotychcza 
sowe formy współpracy „mię 
dzy ZSCh a spółdzielczością 

Nowe podstawy współpra 
cy ZSCh ze snółdzielczościa 
ą mają bvć ustalone 
ym Kongresie, 

Te nowe zasady współpra 
cy oprzeć się winny na na 


spółdzielnie nie 
aj do tych 


stępujących zasadach: 

(1) to zasada o której mó 
wi deklaracja, jaką ma u- 
chwalić Kongres, że „naj- 
ważniejszym odcinkiem pra- 


cy Związku fusi stać się 

srawada wiejska”, 7 
(2) to zasada, że każdy 

członek ZSCh jest człon- 


kiem gminnei spółdzielni. 
(3) to przebudowa zrze- 

szeń branżowych, z dotych= 
czas często zbiurokratyzowa 
nych zrzeszeń na grupy ho- 
dowców i plantarów w sā- 
mej gromadzie. 

Musimy zwalczyć powstałe 
blady i niedociągnięcia 
Mówiąc o osiągnięciach 

M [spółdzielczości rolniczej, ja- 

ko øsiaągnięciach imponuj 

cych, ni» można pominąć ist 

niejarwch ioszove braków 1 

niedomagań, nie można po- 

mina* faktu. że nie przezwy 
ciężyliśmy jeszcze do koń= 
ca wpłvwów elementów kla 
sowo obcych w  s7ółdzielni, 
że nie  przezwyciężyliśmy 
kramikarstwa nie można po 
minąć faktu, że w spółdziel 
niach jest dużo nieudolności 

t nieumiejętności, że jest 

wiele biurokratyzmu, który 

toczy jeszcze wiele organiz= 
mów gminnych spółdzielni, 

a w większym jeszcze ston- 

niu — aparat poszczegól- 

nych ogniw central rolni- 
czych. 

Czeka nas jeszcze wielka 
praca nad usunięciem prze- 
rostów  biurokratycznych, 
nad usunięciem nawału pa 
pierków, którymi są zarzu- 
cane mminne spółdzielnie, 

Czeka nas praca nad us- 

prawnieniem planowania, 
sprawozdawczości i rachun 
kowości — szczególnie waż- 
nej dla prawidłowego pro- 
wadzenia spółdzielni, 
„ Musimy dalej prowadzić 
upartą walkę o tani i spraw 
ny handel uspołeczniony, słu 
żący szerokim masom mało 
śrędniorolnych i bezrolnych 
chłopów. Dla tej pracy trze 
ba szkolić i oreanizować no 
we ludowe kadry. 

Przed spółdzielczością rol- 
niczą i przed vminnymi spół 
dzielniami stoją wielkie za- 
dania do wykonania w roku 
1949. 


Walka o czyst 


ość i porządek 


na terenie naszego miasta 


W ostatnich dniach marca 
ukazało się ogłoszenie prezy 
denta miasta Piotrkowa, na 
kezujące nnarzadkowanie 
wszystkich posesji w- na- 
szym mieście, Zmiana tem- 
peratury w związku z okre- 


sem wiosennym powoduje 
bowiem rozkład wszelkiego | 
rodzaju odpadków, które 
moga być źródłem powsta- 


związku z tym rok rocznie z 
rozpoczeciem wiosny, WSzyS- 
cy właściciele i administrata 
rzy domów mieszkalnych o 


Zbioinicy Złomu 


padków jest ludność miasta 
i wsi. 

W akcji zbierania odpad- 
ków osiągr.ąć by można zna 
cznie większe rezultaty, gdy 
by wciągnięto do niej mło 
dzież kolną i organizacje 
młodzieżowe. 


„ Należy się spodź 
Jbecnie w zwi: 
krajowym oszczędzaniem 
1ałodzież piotrkowska zain- 
seresuje się bliżej tak po: 
żyteczną akcją zbierania od- 


zeń przemysło- 
zani są do 
na swych 
po 


raz pomiesz! 
wych zobo 
przeprowadzenia 
nosesjach generalnych 
rzedków wiosennych, 

I tak, należy oczyścić 
śmietniki 1 ubikacje, wyde- 


zwnfekować je, usunąć śmie- 
oraz 


ci i gruz z podwórza 
nrzystoniś do remontóv: 
stalacji iza kan: 
zacyjnej, Slusznym jest ni 
kaz oczyszcząnia doi 
aeznvch jedvnie w 
nach nocnych jak również 
skrapiania wodą jezdni i 
chodników w gorące dni i 
suche Baczna uwagę należy 
zwrócić ną balkony, która 
są poważnie zaniedbane, 
Koszty związa- 
ne z przeprowadzaniem w 
sennvc1 porządków 17 


na 
szym mieście, powinni pono 


sió w 


pewnej czę*ci również 
lokatorzy, co leży zresztą w 
ich własnym interesie, Jako 
termin ostateczny wykona 
nia tych zarządzeń, przewi- 
dziany jest dzień 15 kwit 
nia, Przez skrupulatne wy 
nelnienie powyższych zarzą 
dzeń, onrócz korzyści c-rsto 
oraktycznych przyczy 
ę w znacznym stopniu (5 


ca wysokowartościowych od 


badków. (pl.). 


podniesienia wyglądu csta- 


"ztvcznego naszego miasta, 


1 


HEL — (dla mtod: 
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ZES renTe 


PANSIWOWY TEATR 
WOJSKA POLSKIEGO 
W ŁODZI 


ul, Jaracza 27 


Dziś o godz. 19.15 komedia naj- 


wybltniejszego 
hiszpańskiego Lope 
„Pies ogrodnika”, 
PAŃSTWOWY TEATR 
POWSZECHNY 
w Łodzi ul. f1-go Listopada 21 
Codziennie o godze19,15 a-w nie 
dzielę i święta o godz. I6-ej i 19.15 
głośna sziuka J. Szaniawskiego 
„DWA TEATRY" z Karolem Ad- 
wentowiczem w roli głównej. 
Dnia 6 i 7 b, m. passe partout 
nieważne, 


TEATR „MELODRAM* 


ul. Traugutta 18 (Gmach OKZZ) 
Dziś o godz. 19,15 doskonała 
PB: 


dramatopisarza 
de Vegi pt, 


komedia francu: Augièr 
4 J. Sandeau pt. „Zięć pana 
Poirier“, 


TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
„LUTNIA”" 
Piotrkowska 243 
Dziś 1 codziennie o godz. 19.15 
„BARON CYGAŃSKI" 


TEATR KAMERALNY DOMU 
ŻOŁNIERZA 
ul. Daszyńskiego 34. 

OSTATNIK TRZY DNI ko 
dio - farsa E, Pietrowa „WY- 
SPA POKOJU". Kasa czynna 
od 11 do 131 od 15. Telefon 
12302, 


TEATR „OSA” 
Traugutta 1 tel, 272-70 
Q godz. 19.30, w niedzielę | świę 
ta o 16 I 19.30 farsa M. Słomczyń- 
skiego | Z. Wiehiera p. t. „Rycerz 
Szalony” z A. Dymszą, 


CYRK NR. 2 


codziennie o godz: 19.15 soboty 
2 przedstawienią — niedzielę 3 
przedstawienia. 

Wielkie widowisko atrakcji, 


ADRIA— ganini. 

BAŁTYK — „Rzym Miasto Otwar- 
te”, 

BAJKA — „Rudzielec” 

GDYNIA — Program Aktualności 
Kraj. I Zagr. Nr, 14 „Radziecka 
Ukraina”. 


) „Znak 
Zorro'', 

MUZA — „Klęska Szpiega” 

POLONIA — „Czwarty 


. pory- 


„|porażkami, Nie chcemy prze- 


— 


Jutro na basenie polskiej Y. M. C. A. w Łodzi zostaną ro 
zegrane międzynarodowe zawody pływackie z udziałem Wę 
grów „którzy na zaproszenie ZS „Gwardia“ przybyli do 
Polski w celu rozegrania kilku spotk z najsilniejszymi 
naszymi klubami, Będzie te pierwsza wizyta w Łodzi pły- 
waków węgierskich, którzy rozegrają zawody z KR. S. 
„Związkowiec—Zryw", zasilonym Nikodemskim z YMCA. 


Zawody te wzbudziły w sze|kord Polski, ale nigdy nie 
rokich kołach sport To- |miat silnej konkurencji, ply- 
dzi zrozumiałe z nae z 
nie, gdyż klasa Wag met 
znana nie od dziś, sem, Na mistrzostwach prz 
Zawodnicy łódzcy, rał do Krauzego wskutek nie 
na mistrzostwach Pols włożonego _wiel- 
krytej, odbytych w. ku w. przedbiegu. 
sobotę i niedzielę w W łodzianina była ` 


brali wiary w swoje siły, 
a Boniecki i Nikodemski, któ- 
rzy przebywali na obozie tre- 
ningowym w Budapeszcie, 
zdania, że niedawni nauczy- 
ciele spotkają się w Łodzi z 


Jaký 


ceniać możliwości ani Boniec- 
kiego ani Nikodemskiego, ale 
sądząc po rozegranych mi- 
strzostwach Polski, to stać 
tych zawodników -j w 
bieżącym lepsze 


jest jakby wymarzony do wy 
cieczki za miasto. Szybko mi- 
jamy ul. Piotrkowską, Plac 
Wolności i wydostajemy się 
na autostradę pabianieką. 

Jasno-szara wstęga asfaltu 
wzrok het w dal. 
przed nami prze- 
strzeń, nikną zabudowania, po 
zostają za nami dymiące ko- 
miny. Jesteśmy już za Łodzią, 
a chwilę wpadamy w ostry 
ż i jesteśmy w  Pabia- 
nicach, gdzie oczekują nas 
członkowie tutejszego etapu 
terónowego. 

W PABIANICACH 

Odprawa nie trwa długo. 
Wszyscy zdają sobie doskona- 
le sprawę ze znaczenia propa- 
gandowego tej imprezy i ma- 
ją już pewne doświadczenie 
organizacyjne z roku ubiegłe- 


ska i Hoidricha, 

Boniecki po finałowym bie- 
gu na 400 m st, dowolnym, 
gdzie minimalnie przegrał z 
Gremlowskim — twierdził, że 
bleg rozegrał źle taktycznie, 
gdyż za bardzo oszczędzał się 
na finisz i po biegu zupełnie 
nie był zmęczony. Sam nie 
przypuszczał, że może już osią 
Kać takie wyniki. Nie wiec 
dziwnego, że 16-letni ten chło |? 
pak podejmuje się zaatako- 
wać w silnej konkurencji re- 
kord Polski, — który wynosi 

36 min. Czas Bonieckiego 
115,6 min. Nikodemski kilka- 
krotnie próbował pobić re- 
—_ eika EB zad Ac 


Związkowiec — Zryw zwołuje 


Walne zebranie członków 


larski Fraga — Warszawa organizowany , przez 
Centralnego Organu PZPR „Trybunę Ludu“ i organu Ko- 
munistycznej Partii Czechosłowacji: 
względu na liczną obsadę międzynarodową wzbudza w tym 
roku kolosalne zainteresowanie w całym kraju, Przekoną- 
liśmy się o tym nie dalej, jak wczoraj, podczas objazdu tra- 


wyniki aniżeli uzyskali przed| s ARAA Sa wojew 

i i ed| sy przebiegającej przez. nasze województwo. 
kilkoma dniami w Warsza-| 4 jozesnym rankiem opust- 

AO wprawdzie zado- czarny ADE SOIE a 

Polski, ale w. Ski A stronę Wrocławia, skąd w |rządek na trasie. 
drugiego ocierają się o RA dniu 8 maja nadjadą kolarze. 

dy Polski należące do Jędry- |7 97%. Słoneczny poranek 


W dniu © kwietnia rb. o go- 
dzinie 170] w pierwszym tor- 
minie, a o godzinie 18:6j w dru- 
gim, odbgdzie się Walne Zebra- 


skop‘, 
*PRZĘDWIOŚNIE — „Serenada w 
Dolinie Słońca”. 


ROBOTNIK — „Dzłewczę z pól: | nia członków klubów webodzą: 
nocy 3 tych w skład RS. „Zwiążko 
ROMA — „Casablanca wiee — Zryw! Łódź, 

RECORD — dla młodz, „Zwycięz: | Obecność członków obowiąz. 


kowa; 
Dìa orientacji podajemy Kiu 
których członkowie weho- 


<y Slepów”, dla dórosłych „Noc 
w Casablance". 
STYLOWY — I-szy seans dla mlo- 


b 


dzleży „Dzieci Kpt. Granta” dla w skład nowego Klubu 
drog. „Curie — Skłodowska”, |KRZMP, „Zryw, TUR., Ch 
ŚWIT — „Aleksander Newski” |"y, ZKS. „Filmowięcćć, ZKS 
TĘCZA — „Jej Pierwszy Bal"  |uPonztowiew, „Skrat“, — Bninty, 
TATRY Niecierpliwość Serca” | ZKS  „Drukarz* „Skóra! i 
WISLA —,Czwarty peryskop“ | „Płomień: *, 


ypominamy, 
ża członków 
odbywa się codziennie od go- 
16 do 18 wy sekretariacie 
ul. Pogonowskiego £ 


WŁÓKNIARZ — „Rzym: Miasto 
Otwarte". 

WOLNOŚĆ — „Jej pierwszy Bal" 

ZACHĘTA — „Nauczycielka bawi 


się”. 


dzin 
Klubu 


Teodor Dreiser 86 


| Tragedia Amerykańsk 


Panowie, mam wszelkie dowody na to, że w cztery mie 
siące po jego przybyciu do Lycurgus Roberta Alden zacz 
ła pracować w oddziale, którego szefem był oskarżony, w 
dwa miesiace później nakłonił ją do wyprowadzenia się z 
porządnego, religijnego domu i zajęcia mieszkania u ludzi, 
o których nic nie wiedziała, uczynił to jedynie dlatego, żer 
by mogła tam mieć zupełną swobodę i utrzymać w tajemni 
cy niedozwolony stosunek, który zamierzał z nią nawiązać. 


W warsztatach Griffithsa istniał przepis — o którym 
dowiemy się bliżej podczas sprawy, a który wiele tłuma- 
Czy — iż żaden urzędnik ani szef oddziału nie może zawie- 
rać bliższej znajomości z robotnicami tak w samej fabryce, 
jak I poza nią. Autorom tego przepisu zupełnie słusznie cho 
dziło o przyzwoitość i honor instytucji i pracowników. Za- 
raz po objęciu swych obowiązków młodzieniec „ten został 
poinformowany o tym warunku. Lecz czy go to odstręczyło? 
Ani na chwilę! Tajemnica! tajemn'ćal od samego począt- 
ku! Uwiedzenie.. Tajemnica niemoralnego, nielegalne- 
go, nieuznanego społecznie korzystania z ciała młodego, nie 
winnego dziewczęcia poza rehabilitującym, uszlachetnia: 
cym w: kramentem małżeństwa! 

— Taki tb był cel, panowie! Czy była w Lycurgus choć 
jedna osoba, która by wiedziała, że istnieje taki stosunek 
miedzy nim a Robertą Alden? Żywa dusza nie wiedziała o 
tym.. Żywa dusza! Tak, tak! 


go, kiedy to przez Pabianice 


Jutro gościmy. w Łodzi pływaków węgierskich 


Boniecki i Nikodemski zaatakują rekordy Polski 


sadniona, gdyż do finału wcho 
dzili nie tylko zwycięzcy 
przedbiegów lecz i zawodni- 
cy, którzy zajmowali drugie i 
trzecie miejsca, Pojedynek Ni 
kodemskiego z  Szołtyskiem 
w  przedbiegu wykorzystał | 
Krauze, który w drugim przed 
biegu nie wysilając się spe- 
cjalnie, miał dużą przewage fi 
zyczną nad łodzianinem w fi- 
nale i pewnie wygrał. 
Oczywiście zarówno 400 m 
st. dowolnym jak 1 200 m st. 


komitety Terenowe 


stają do współzawodnictwa, aby wyścig organizacyjni 
wypadł w naszym województwie jaknajlepiej 
y już pisali wczoraj, międzynarodowy wyścig ki 


redakcji 


„Rude Pravo* — ze 


pięte na ostatni guzik“ — bę- 
dzie orkiestra, nagrody i po- 


W ZABYTKOWYM 
SIERADZU 

W starym, zabytkowym Sie 
radzu oczekuje nas „in cor- 
pore" tutejszy komitet. Są 
przedstawiciele PZPR, Zarządu 
Miejskiego, Milicja, Straż Og- 
niowa, „Służba Polsce" i na- 
wet Wojsko, co najlepiej 
świadczy o tym, jak Sieradz 
już dzisiaj interesuje się Wy- 
igiem. 

W ZŁOCZEWIE, MIESCINIE 
ZAPOMNIANEJ PRZEZ 
LUDZI 
Za  Sieradzem miejscami 
psuje się nieco nawierzchnia) 
szosy. Często urywa się asfalt 
i maszyna skacze na wybo- 
jach, ale na ogół stan tego od 
cinka jest o całe niebo lep- 
szy od zeszłorocznego. Po dro 
dze do Lututowa zatrzymuje- 
my się w zapadłej zapomnianej 
przez Boga i ludzi mieścinie 
Złoczewie. Niegdyś. przed woj 


tym wypadku zupełnie nieuza ea punktami zawodów. 


przechodził wyścig Warszawa 
— Praga, Ponieważ już wów: 
czas Pabianice w zupełności 
zdały egzamin, jesteśmy a nie 
spokojni i w tym roku. Otrzy 
mawszy przyrzeczenie, że W 
ym roku będzie jeszcze le- 
piej, y dalej, 
W ZDUŃSKIEJ WOLI 

Maska naszego „Forda za 
świstem tnie powietrze. O tej 
porze nie ma jeszcze wielkie- 
go ruchu na szosie, toteż wska 


ną Złoczew liczył 6 tysięcy 


14.30) Muzyka obiadowa (plyty). 
14,50 (E) Z łódzkiej paisy. 15.00 (Ł) 
Komunikaty. 15.05 (t) Francuska 
muzyka symfoniczna (płyty). 15.20 
(È) „Walka ze szkodnikiem leśnym 
Osnują Gwiaździstą”. 1530 Kry- 
stalowa Kula Ktzsztota Kolumba“ 


sz PRZESUW 


Co usłyszymy przez radi6 


Dzisiaj mecz 
Team Łodzi — 
- Boruta (Zgierz) 


Dziś tj, we środę dnia 6 kwiet 
nim o godzinie J6-tej na boisku 
miejskim w Zgierzu odbędzie 
się metz pomiędzy reprezentas 
cja okręgu a, teamem Boruta 
<= Włókniarz. Kapitan sporto- 
Wwy ŁOŻPN=u 
cych zawadn: 

ji okręgu: 


Pozostałe konkurencje, jak 
100 m styl. dowolnym czy 
100 m st, klas. B (motylkiemn) 
czy sztafety lub piłka wodna 
powinny dostarczyć również 
wiele emocji i zapowiadają 
się także atrakcyjnie. Ło- 
dzianie do tych zawodów wy- 
stąpią w najsilniejszym swym. 
składzie z Bonieckim, Niko- | p 


z 


demskim, Jerą,  Dobrowol- : Włodarczyk, ŁućT 
skim,  Jaworskim, Sobcza- | Urban, Pietrzak, Patkolo, Ja- 
kiem, Pławikiem na czele. | nerzek, Łącz, Baran, Hogen- 

Początek zawodów o godz | dorf I z Widzewa: Musiał i Ste 


by; z PTC: Miller i Matloch; 


t w klas. A (żabką) będą kulmina !|18,30. 
wie wykazali bardzo ra A NS POW AR AWA LOSE B z Concordii: Jędrzejczak; z To: 
ormę 1 ustępują,w Polsce tyl Ś za maszowianki: Komar; z ZZIE 
ko nemame Shaken na. przed wyściaiem Progo -Warszawa Padła Koozcyski oran 16 BPF: 


zawski 


Uwaga, 


sekcja motorowa Włókniarz 


W środę dnia 6 kwietnia br. 
o godzinie 19.80 w lokalu przy 
ulicy Kilińskiego 145 odbędzie 
się zobranie Bekcji Motorowej 
w związku z otwarciem sezonu 
sportowogo w dniu 10 kwiet 
nia. Obecność wszystkich człon. 
ków obowiązkowa, 

Dla członków pracujących nm 
drugą żmianę podajemy, że 
zbiórka Sekcji w niedzielę dnin 
10 bm, została ustalonn na go- 
dzing 7,30 według czasu obow. 
on partingu przy ulicy Daszyń: 

ego. 


Od Redakcji 


Wskutek niedopatrzenia, w 
składzie Komitetu Honorowego 
Btapu Łódzkiego wyścigu Praga 
— Warszawa podanego przez 


mieszkańców. Obecnie żyje tu 
z rolnictwa około 2.800 obywa 
teli, ale wśród nich znajdzie 
się: niewielu starych miesz- 
kańców, gdyż większość z 
nich wystrzelali Niemcy w 
1989 roku, paląc przy tym 
miasto. Dzisiaj „Złoczew, po- 
mimo braku Kolei, odbudo- 
wuje się, ale z niemałym tru- 
dem i wysiłkiem. 

— Wyścig „Praga — War- 
szawa"* — mówi nam pierw- 
szy, gospodarz tej mieściny — | 
będzie dla nas, odciętych od 
świata, największą atrakcją 
w naszym życiu. 


LUTUTÓW I WIERUSZÓW 
NIE POZOSTANĄ W TYLE 


W Lututowie — „mieście 
Cyganów", jak nazywają je 
sami jego mieszkańcy, stwier 
dziliśmy nie mniejsze zainte- 
resowanie wyścigiem. W Wie 
ruszowie rzeczono nam, 
że możemy być o niego spô- 
kojni, Wieruszów zda też eg- 
zamin, aby Łódź. a właściwie 
województwo łódzkie nie po- 


nas w dniu wczorajszym, opi- 
szczone zostało nazwiska Prze- 
wodniczącego Wojewódzkiej Ra 
dy Narodowej ob. Henryka Do- 
magalskiego za co przeprasza- 
my, 


GŁOS 


trzebowało się zań wstydzić. || organ Łódzkiego Komitetu 
1 Wojewódzkiego Komitetu 

Zadowoleni z objazdu, wra || Polskiej Zjednoczonej Partii 

camy do zi. Jesteśmy || padaguja rome 

przekonani, że nasze Ko- tes 

mitety. Terenowe dołożą Wydawca: RSW „Pri 


Adres Redakcji: Łódź, 
kowska 26, III p. 
Druk.: 
Zakłady Graficzne R. S. 
„Brasa” Łódź, ul. Żwirki 
tel. 208-42. 
Telefony: 


wszystkich starań, aby z zo- 
powiązań swych wywiązać się 
jak najlepiej. 


w. 
N, 


P prr CZE 1216-14 

astępca red. nacz, e 

skle 4 radzieckie. 18:35 „Daleko od || Sekretarz odpowiedz. — 21-38 

Moskwy", 18.55 Koncert organo- || Sekretariat ogólny: 23-9 

wy. 19.10 Koncert Chopinowski, || 271A partying-  z3-a; 14-25. 
Transmisja do PARYŻA. 2000|] Dział korespondentów 
DZIENNIK. 21.00 7-my- odcinek „O: || robotniczych 4. chlop- 
powinici o Chopinie" 21,15 Muzy- || "kich oraz redaktorów 

s 3 MUZY- || gazet ściennych: 210-4 

klasyczna. 21,30 „Godzina my” || Oziat mutacji: nen 

dUi" — fragment poematu J, Słowac || Oziat miewki t sporti 254-21 


zówka zegara pokazuje 70 km|1560 Muzyka popul, 16.00 DZIEN- 
na godzine, W Łasku nie tra-|NIK POPOŁUDN. 16/15 Skrzynka 
cimy też dużo czasu, Zostawia | techniczna, 1630 „Gramy W. sza- 


my instrukcje í pędzi e|chy”. 16.45 „Melodie filmowe t ope 


sił starczy na: relkowe”. 17.35 „Prate grutlicy 
kierunku  Zduńsk |w walce z gruźlicą”. 17.45. Drugi 
Zduńsk: Wola dziennik popołudn. 1800 „Wsze- 


ćhnica' Radiowa", 1820 Pieśni. pol- 


— Panowie sędziowie! — głos prokuratora brzmiał wiel 
owaftą, — Roberta Alden kochała oskarżonego całą si- 
ej. duszy. a, jaka jest koroną taje- 
mnie ludzkiego rozumu i ludzkiego serca, jaka pi 
siłą swą i słabością obawy hańby, wstydu, wszelkich 
8 w na tym i na tamtym świecie, Było to dziewczę pro- 
Tak k 


ste, skromne, lecz zarazem namiętne t kochające 
chając, dała mu to, co kobieta może dać mężć 
go kocha.. Panowie, sprawy takie zdarzały się po milion 
razy*na naszymi święcie i zdarzać się będą jeszcze również 
milion razy, pokąd świat istnieć będzie, Nie jest to nowe, 
i nigdy starym nie będzie. 

— W styczniu, czy w lutym dziewczę to zmuszone by- 
ło zwierzyć się temu oto oskarżonemu, że stanie się matką. 
Mamy na to dowody, że wtedy i później błagała go, żeby za 
brał ją ž miasta i uczynił swą Żoną. Czy to uczynił? Czy 
chciałby nawet ucz | Nie, bo w tym właśnie cza- 
sie inne róiły się marzenia i inne były uczucia w sercu Cly 
da Griffithsa, Miał już czas zrozumieć. że nazwisko Gryf- 

ths otwiera wszystkie podwoje wybranego towarzystwa, 
że człowiek. który był niczym w Kansas City lub w Chica- 
go, tu jest ważną osobą, fu może nawiązać stosunki z pan- 
nami wykształconymi, majętnymi, z pannami, które nigdy 
nie stykały się ze sferą, z jakiej wyszła Roberta. Tak, 
laz) taką, Piękną. bogatą, zajmującą odpowiednie mi 
w swej sferze. Tej właśnie panny Clyde Griffiths zapragnął 
Cóż przy niej mogła znaczyć skromna, wiejska dzieweczka 


z nią? Żen'ć się nie chciał stanowczo. 
Zamilkł* Mason, lecz tylko na chwilę, po czym ciągnął 
dalej: 


kiego. 21.50 Muzyka popularna pól "RAZ 

22.00 Muzyka taneczna: 22,45 | Ha arae pena 
(Œ) Koncert życzeń, 22.58 (t) Omów cja nocna: 172-31; 156-0) 
progr. lok. na futro. 2700 Ostatnie || Kalporta: 


Łódź, Piotrkowska 70, tel. 222-2 
Administracja: 260-42 
tzlał ogłoszeń: B0. 
ż, Plotrkowska 55, tet. 111-50 


wiadomości. 23.10 I9-y Koncert 
Państw. Wydawn. Muzycznego. | 
23,50 Program na dzień nast, 2400 | 
Zakończ. audycji I Hymn, | 


Iii 


— Nie mogłem znaleźć dowodu, żeby od tego czasu uni- 
kał rozrywek Światowych. Przeciwnie, bawił się wiele od 
stycznia do lipca, a nawet po rozmowie z Robertą, kiedy 
mu zagroziła, że jeżeli nie ożeni się z nią, poszuka dla sie- 
bie sprawiedliwości w tych kołach, w których się on obra- 
ca. Tak... dlatego pozostała zimna, martwa na dnie Big Bit- 
lern, a on w dalszym ciągu uprawiał wszelkiego rodzaju 
zabawy, majówki, wycieczki samochodowe, fety, wyjazdy 
łodziami do Twelfth Lake i Bear Lake, jakkolwiek powinien 
był chociaż potem zmienić tryb życia. 

Przerwał i spojrzał na Belknapa | Jephsona, którzy ze 
swej strony odpowiedzieli mu uśmiechem, potem uśmiech- 
wę się do siebie, nie będąc wcale zaskoczeni dowodzeniami 

Jasona. 

Clyde zaś, przerażony siłą i gwałtownością słów proku- 
ratora, z rozpaczą myślał, ile jest w nich przesady i nie- 
prawdy. ` 

— Jednak, panowie — mówił dalej Mason — Roberta 
stale nalegała, żeby Clyde Griffiths uczynił ją swą żoną. 
Obiecał Ale o ile sądzić można z dowodów, nigdy nie miał 
zamiaru dotrzymać słowa. Przeciwnie, gdy nie mógł dłu- 
żej słuchać jej żalów i bał się, że może jej przyjść ochota 
wyjawienia przed kimś swego położenia, namówił ją na wy- 
jazd do domu, do rodziców, pod pozorem przygotowania S0= 
bie wyprawy Ślubnej. Zabierze ją przecież ze sobą do jakie- 
goś wielkiego miasta, gdzie nikt ich nie będzie znać i gdzie 
jako jego żona będzie żyć z wielką godnością i wyda swe 


da rodziców, 


trzy tygodnie po iei brzyjeździ 

przyjechał, jak to jej obiecywał? Nie, Nie miał nawet za- 
miar. 
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